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nanierencja paryska ma utorować drode do Stworzenia 


bloku zachodniego 
Zachodnie Niemcy jednym z jego filarów —. 


MOSKWA, 10, 7. (PAP). Korespondent agen- 

cji TASS donosi z Paryża, że wszystkie przy- 
gotowania do konferencji, która ma się rozpc- 
cząć 12 fipca, dowodzą, iż istnieje określony 
plan brytyjsko-amerykański, który jest wyko- 
nywany zgodnie z rozkazami z Waszyngtonu, 
Staje się obecnie jasne, że celem tego pianu 
jest wykorzystanie konferencji paryskiej do 
stworzenia bloku zachodniego, do rozdzielenia 
Europy na 2 grupy państw i do uczynienia z 
jednej z tych grup narzędzie polityki pewnych 
kół amerykańskich, zmierzających do rozto- 
czenia kontroli nad państwami europeiskimi 
przez obietnicę wielkich kredytów. 
_ Minister Bevin przybył do Paryża w dniu 
17 czerwca i wciągnął ministra Bidault do 
współpracy nad planem, mającym na celu 
stworzenie bloku zachodniego. 

Powróciwszy do Londynu po konferencji, mł- 
nistęr Bevin wygłosił przemówienie, w któ- 
rym stwierdził, że pragnie rzekomo więcej, niż 
ktokolwiek, zjednoczenia Europy. W związku 
z tym przemówieniem dziennik „Franc Tireur" 
doóńiósł, jż treść tego przemówienia i jego anty- 
radziecki charakter można porównać jedynie 
g przemówieniami Churchilla. 

Z drugiej strony organizatorzy bloku za- 
ZIE ZEK ZK AE AZ PAZ RK 


Zgon gen. Żeligowskiego 


LONDYN 10. 7. (PAP). — Dnia $ lipca 
zmarł w wieku 82 lat generał Lucjan Żeligow- 
ski. Przyczyną śmierci był udar serca. Po- 
grzeb śp. generała Żeligowskiego odbędzie 
się w końcu bieżącego tygodnia na koszt pań- 


,Stwa polskiego. 


Jak wiadomo, gen. Żeligowski zamierzał w 
sierpniu br. powrócić do Polski, licząc, że 
zdrowie i siły na to pozwolą. 


Henry Wallace 


NOWY JORK, 10. 7, (PAP). Były wicepre- 
zydent Stanów Zjednoczonych Henry Wallace, 
omawiając plan Marshalla, wyraził przekona- 
nie, że plan pomocy amerykańskiej dla Europy 
nie odegra pozytywnej roli tak długo, jak długo 
republikanie amerykańscy żyć będą „w ślepej 
obawie przed postępem społecznym w Europie 
i w Ameryce”. Wallace zaznaczył, że pomoc 
amerykańska winna być shadrmonfzowana z 
działalnością ONZ. ę 
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chodniego czynią wszystko, co leży w ich mo- 
cy, aby wciągnąć zachodnie Niemcy do bloku 
Przed drogą wojną światową niektórzy bry- 
tyjscy i francuscy mężowie stanu — zwolen- 
nicy polityki monachijskiej — usiłowali wyko- 


rzystać Niemcy dla swych planów, jednakże 
ponieśli wielką porażkę. Obecnie niektóre 
koła usiłują odrodzić politykę monachifską, 
jednakże nie mogą już liczyć na całe Niemcy. 
Diatego też chodzi im o włączenie przynajmniej 


Czechosłowaccy ministrowie 
u generalissimusa Stalina 


MOSKWA, 10. 7. (PAP), Agencja TASS do- 
nosi, że prezes rady ministrów ZSRR Stalin 
w obecności ministra spraw zagranicznych Mo- 
łotowa przyjął na audiencji czechosiowackiego 
premiera Gottwalda, 


ministra spraw zągra- 


nicznych Masaryka 1 ministra sprawiedliwości 
dr, Tina. Obecni na audienci byli: ambasador 
czechosłowacki w ZSRR Gorak, generalny se- 
kretarz czechosłowackiego ministerstwa spraw 
zagranicznych Heierich oraz charge 
ZSRR w Pradze Boerow. 


zachodnich Niemiec do swego bloku. 

Przed kilkoma dniami przybyli do Niemiec 
ministrowie amerykańscy Harriman i Anderson, 
prowadzą oni rokowania z urzędnikami nie- 
mieckimi, przyrzekając rozpatrzyć ponownie 
sprawę poziomu przemysłu niemieckiego Í 
zwiększyć ewentualnie ten poziom. 

W niemieckich kołach demokratycznych tego 
rodzaju plany wykorzystania zachodnich Nie- 
miec” dla interesów pewnej grupy mocarstw 
wywołały negatywną reakcię. 

Należy przypomnieć, że włączenie zachod- 
nich Niemiec do bloku zachodniego, który jest 
obecnie tworzony, sprzeczne jesti całkowicie z 
zobowiązeniami, hikie Stany  Zjednoczońe, 


d'attaires | Wielka Brytania i Francja powzięły na kon- 


ferencji poczdamskiej, 


Jugosławia i Wegry 


odmówiły wzięcia udziału w konferencji paryskiej 


BELGRAD 10. 7, W dniu dzisiejszym mins 
ster spraw zagranicznych Stanoje Simicz wre 
czył ambasadorom W. Brytanii i Francji w 
Belgradzie notę zawierającą odpowiedź od- 
mowią na zaproszenie na konferencję paryską. 

Nota stwierdza, że. ze sformułowania zapro- 
szenia wynika, iż przyjęcie go umożliwiłoby 
pewnym mocarstwom daleko idącą ingerencję 
w sprawy wewnętrzhe państw europejskich. 
Ingerencja taka stwanza zagrożenie suwerenno 


dci państw etropejskich. Rząd jugosłowiański 
nie może również zgodzić się: na to, ażeby 
Niemcy otrzymały pomoc w odbudowie równo 
cześnie z państwami zniszczonymi na skutek 
agresji niemieckiej. (gz) - 

BUDAPESZT 10, 7. (PAP). Rząd węgierski 
postanowił na czwartkowym posiedzemiu, Że 
nie przyjmie zaproszenia na konferencję pary- 
ską, W komunikacie wydanym w tei sprawie 
węgierska agencja prasowa stwiendza, że jed. 


Fala aresztowań w Atenach 


2.500 demokratów greckich 


MOSKWA 10. 7. (PAP). — Agencja TASS 
donosi z Aten, że przywódca Unii Demokra- 
tycznej, należącej do EAM, Kritikos i inni 
czlonkowie centralnego komitetu EAM zostal. 
aresztowani w środę o świcie. Caią noc trwa 
ły obławy i aresztowania w Atenach i innych 
miastach greckich. Aresztowano okoo 2.500 o- 
sób. Redaktor naczelny dziennika „Rizospas- 
tis“ został aresztowany w czasie rewizji, doko 
nanej przez policję w redakcji. Policja i garni 
zón ateński są w stanie ostrego pogotowia. A- 


|resztowania trwają w dalszym ciągu, Kierują 
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d portowano 
na wyspę Spithalis 


nimi minister 
policji Evert. Pe 

LONDYN 10. 7. (PAP). Agencia Reutera do- 
nosi z Aten, że wszyscy aresztowani zostali 
deportowani na wyspę Spithalis, 


bezpieczeństwa Zervas i szef 


* Zjednoczenie greckich partii lewicowych o- 
głosiło ąpel do demokratycznych narodów 
świata, w którym protestuje przeciwko repre- 
sjom i aresztom. Apel stwierdza, że ucisk fa- 
szystowsko-monarchistyczny rządu greckiego 
wzmaga się. 4 


Na pokrycie 50 milionów ton defitytu — uzyskano tylko 32 miliony ton 


- Światowa konferencja zbożowa w Paryżu 


PARYŻ 10. 7. (PAP). — W środę rozpoczę- 
ta się w „Grand Palais* światowa konferencja 
zbożowa z udziałem delegatów 33 krajów. Kon 
ferencja przedyskutuje sprawię rozdziału zbio- 


'rów tegorocznych w skali światowej oraz bę- 


dzie się starała znaleźć środki zapobieżenia 
ewentualnemu kryzysowi żywnościowemu na 
świecie. 

Obrady konferencji zagaił premier rządu 
francuskiego Ramadier, który wygłosił krót- 
kie przemówienie powitalne. 

Przewodniczący Komitetu wykonawczego 
organizacji wyżywienia i rolnictwa ONZ, prof. 
Andre Mayer, stwierdził, że racjonowanie ży- 
wności w wielu krajach na świecie jest w dal- 
szym ciągu niezbędne. P. zewodniczącym kon- 
ferencji wybrano francuskiego ministra rolni- 
ctwa Pierre Tanguy-Prigent, a wiceprzewodni 
czącym belgijskiego ministra aprowizacji For 


Najmniejsza republika na świecie 
pragnie wstąpić do ONZ 

RZYM, 10. 7. (PAP). Prasa donosi, że naj- 
mniejsza na świecie republika San Marino 


zwróciła się do sekretarza generameęgo ONZ z 
podaniem o przyjęcie jej w skład członk. ONZ. 


ninga. 

Następnie głos zabrał OIERĄ generalny 
międzynarodowej Rady Żywnościowej Dennis 
Fitzgerald, który stwierdził, że racjonalny roz 
dział zboża w skali światowej jest absolutną 
koniecznością. Oświadczył on, że kraje normal 
nie importujące zboże potrzebują 50 milionów 
ton, a kraje eksportujace mogą dostarczyć za- 
ledwie 32 miliony ton. Cz'onkami komisji przy 
gotowawczej dla spraw zapasu zboża są przed 
stawiciele. Francji, Polski, Brazylii, Holandii, 
Unii południowo » afrykańskiej, Szwecji, Wiel 
kiej Brytanii i Stanów Zjednoczonych. Mini- 
ster rolnictwa Stanów Zjednoczonych Ander- 
son stwierdził, że — zdaniem jego — zagad- 
nienie braku żywności na święcie można w. 
znacznej mierze rozwiązać przez ostrożne go- 
spodarowanie zasobami państw, które odczu- 
wają deficyt zbożowy. 

Niedobór zboża na świecie trwać będzie 
dopóty, dopóki kraje. których bilans handlo- 
wy jest deficytowy. nie będą w stanie pod- 
nieść swej produkcji. Min. Anderson stwier- 
dził, że jak dotychczas nie ma odpowiedniej 
ilości zboża w krajach eksportujących, która 
mogłaby zaspokoić potrzeby wszystkich kra- | 
jów importujących, 


Stany Zjednoczone w roku bieżącym będą 
mogiy eksportować więcej pszenicy, niż do- 
tychczas, jeżeli chodzi jednak o eksport in- 
nych zbóż, to będzie on mniejszy. 

Sekretarz Międzynarodowej Rady Żywno- 
ściowej Dennis Fitzgerald podał następujące 
cyfry: ogólny eksport zboża między 1 lipca 
1947 r. i 30 czerwca 1948 r. wyniesie 32 milio- 
ny ton. Na całość składa się 25.500 tysięcy ton 
pszenicy i około 5.500 tysięcy ton innych zbóż. 
Eksport ten pochodzi z następujących państw: 
Stany Zjednoczone — 14.500 tysięcy ton. Ar- 
gentyna — 5.500 tysięcy ton, Australia — 1.650; 
tys. toñ, Kanada — 8 milionów ton. Inne pań 
stwa dostarczą 2.350 tysięcy ton: 


nym z powodów odmowy udzialu w konferen- 
cji, jest fakt, iż nie będą w niej uczestniczyć 
wszystkie wielkie mocarstwa, 

Przedstawiciele wszystkich trzech partii 
koalicji rządowej wypowiedzieli się przeciwko 
przyjęciu zaproszenia jęszcze na posiedzeniu 
odbytym przed zapadnięciem dec yzi rządu. 


Zastrzeżenia Szwajcarii 


BERN 10. 7. (PAP). Urzędowo podano de 
wiadomości, że Szwajcaria przyjęła zaprosze= 
nie na konferencję paryską — będżie uczestni- 
czyłą w naradach w sprawie programu gospo= 
darczego Europy i pomocy amerykańskiej pod 
pewnymi warunkami, Rząd szwajcarski ża- 
strzegł Się, że nie zamierza zmienić swej obec 
nej polityki gospodarczej, którą uważa za kon 
struktywnią, Równocześnie zaznaczył. rząd 
szwajcarski, że nie zgodzi się na żadne wtrą-. 
cania się w sprawy wewnętrzne Szwajcarii t 
nie będzie popierał żadnych uchwał, zmierza- 
jących do ograniczenia suwerenności krajów 
europejskich. Szwajcaria nie przyjmie na sie- 
bie żadnych zobowiązań,  któreby były 
sprzeczne z jej tradycyjną neutralnością. Szwaj 
caria zastrzega sobie również prawo wykony- 
wania umów handlowych, jakie zawarła z kra» 
jami europejskimi, które nie biorą udziału w 
konierencji paryskiej, Równocześnie zastrzega 
sobie Szwajcaria prawo zawierania nowych 
umów handlowych według „swego uznania a 
wszystkimi krajami europejskimi. niezależnie 
od tego czy kraje te uczestniczyć będą w kom- 
ferencji paryskiej. 


80 milienów dolarów 
na pomoc dla Polski przeznaczył 


amerykański „Relief“ 


Z ogólnej sumy 350 milionów dolarów. ła- 
ką dysponuje organizacja amerykańska „Re 
Hef“ na cele pomocy dla krajów  zniszcze» 


'nych przez wojnę, 80 milionów dolarów przę- 


znaczone zostało na pomoc Polsce. 
Pieniądze te zużytkowane będą prawie w 
caltości na zakup produktów żywnościowych. 


Termin wysy!ki pierwszych transportów 
do Polski nie został jeszcze ustałony. 


Wykradzenie planów bomby atomowej 
Tajne dokumenty dotyczące produkcji zaginęły w Oak Ridge 


WASZYNGTON 10. 7. (PAP). — Dziennik 
„New York Sun* donosi, że tajne dokumenty 
dotyczące produkcji bomby atomowej, zostały 
skradzione z zakładów produkujących energię 
atomową w. Oak Ridge w stanie Tennessee. 

Agencja Reutera donosi, że 2 członkowie 


komisji atomowej kongresu amerykańskiego 
potwierdzili tę wiadomość. Amerykańskie ko- 
la rządowe stwierdzają, że nic im nie wiado- 
mo o kradzieży. Takie same oświadczenie złe 
żył przedstawiciel amerykańskiej Komisji E- 


nergii Atomowej 
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Proces organizacji szpiegowskiej „Liceum“ 


Pierwszy dzień rozprawy przed Sądem Wojskowym w Warszawie 


Dnia 9 lipca rb, przed Wojskowym Sądem 
Rejonowym w Warszawie rozpoczął się proces 
14-tu uczestników nielegalnej komlrki wywia- 
dowczej „Liceum“, zajmujzcej się zbieraniem 
informacji wojskowych, politycznych i gospo- 
darczych na rzecz II Korpusu gen. Andersa. 

Na ławie oskarżonych zasiedli: Barbara Sa 
dowska, Bolesław Zieleniewski (inżynier), 
Franciszek Pacyński (wicedyr. Warsz. Izby 
Przem, - Handl.), Lech Dunin (urzędnik 
Państw. Banku Rolnego), Helena Dunin (dzien 
nikarka), Julian Łoziński (oficer), Jadwiga 
Sternin - Matusewicz (artystka - malarka), 
Stanisław Jakubisiak (urzędnik mgr. praw), 
Stanislaw Korolkiewicz (student praw), Cze- 


sław Atminis (technik kolejowy), Alenowicz, 


Mieczyslaw Błaszkiewicz (student Politechni- 
ki), Kazimierz Freitag (student Politechniki) i 
Halina Waszczuk (stud. Uniwersytetu). 

W skład sądu weszli: jako przewodniczący 
— plk. dr. Klimowiecki, mjr. Konieczny i por. 
Bieńkiewicz, 


Główna oskarżona 


Barbara Sadowska 


Na wstępie przewodniczący, płk. Klimowie- 
cki, odczytuje akt oskarżenia g'ównej oskar- 
żonej, Barbary Sadowskiej, zarzucający jej, iż: 
1) w okresie od sierpnia -1944 roku do maja 
1945 roku brała udział w nielegalnej organiza- 
cji, działającej na terenie województwa lubel- 
skiego i warszawskiego, a zmierzającej do oba 
lenia demokratycznego ustroju Polski, 2) w 
okresie od maja 1945 r. do października 1945 r. 
zajmowa!a stanowisko zastępcy szefa wywia- 
du delegatury „rzedu londyńskiego“ i wyje*- 
data za granicę, w celu nawizzania kontaktu 
z wrogimi Polsce czynnikami, przeprowadzija 
rozmowę z gen. Andersem, a po powrocie z za 
granicy zorganizowała ekspozyturę wywiadow- 
czą i wysyłała raporty wywiadowcze do gen. 
Andersa, 3) od początku listopada 1945 r. przez 
akcję wywiadowczą działaląa na szkodę Państ- 
wa Polskiego, zajmowała stanowisko szefa 
ekspozytury wywiadowczej „Liceum*, groma- 
dzia tajne wiadomości i co miesiąc wysyłała 
raporty wywiadowcze do drugiego oddziału II 
Korpusu Gen. Andersń, 4) wydawa!a instruk- 
cje o przechowywaniu broni, 5) posługiwala 
się fałszywymi dokumentami. 

- Oskarżona Barbara Sadowska -przyznaje się 
do prowadzenia działalności wywiadowczej na 
rzecz gen. Andersa, lecz zaprzecza, jakoby mia 
ta prowadzić akcję szpiegowską na rzecz obce- 
go mocarstwa. 


Spowiedź agentki 


` Po oświadczeniu tym Sadowska składa dtu- 

gie wyjaśnienie, w którym naświetla i anali- 
zuje szczegółowo tło swej działalności” Na 
wstępie oznajmia, iż w czasie pobytu w aresz- 
cie jej nastawienie do obecnej rzeczywistości 
i do sytuacji politycznej uległo zasadniczej e- 
wolucji i zaznacza, że ewolucja ta następiła 
wskutek głębokiego przemyslenia całej spra- 
kość ry 

Przechodząc do omówienia swej działalno- 
ści, oskarżoną zeznaje, że swoją pracę konspi- 
racyjną, rozpoczęta w 1942 roku jako kurierka, 
następnie kurierka dalekobieżna, wreszcie jako 
specjalna kurierka zagraniczna przy Komen- 
dzie Głównej AK. W okresie tym utrzymywa- 
ła łączność pomiędzy Warszawą a okupowany- 
mi przez Niemcy terenami wschodnimi, specjal 
nie Mińskiem Litewskim i Brześciem Litew- 
skim, 

Oskartżona oświadcza, źe akcja AK, w któ- 
rej brala ona udział, nie miała podłoża polity- 
cznego, lecz wyłącznie niepodległościowe. Sze- 
rokie szeregi AK-owców nie byly informowane 
o linii politycznej rzędu londyńskiego. Przeni- 
kata do nich jednak londyńska propaganda an- 
tyradziecka. 

Po śmierci Sikorskiego polityka rzędu lon- 
dyńskiego przybrała wyraźny charakter anty- 
radziecki, bazując na koncepcji obrony na 
dwćch frontach. Po wkroczeniu wojsk radzie- 
ckich powstaje ekipa „Wschód*, która otrzy- 
muje rozkaz niedemobilizowania się i dalszej 
działalności konspiracyjnej. Powstaje wtedy 
ekspozytura wywiadowcza, działajęca przy de- 
legaturze rządu, której kierownikiem zostaje 
pik. Rzepecki. 

W okresie tym w podziemiu polskim pano- 


Obchód Święta 
zdobycia Bastylii 


PARYŻ 10. 7. — Partia komunistyczna i 
socjalistyczna departamentu Sekwany wyda- 
ły wspólną odezwę, wzywającą ludność Pary- 
ża do zorganizowania masowych wieców i ma- 
mifestacji z okazji święta narodowego 14 lipca 
= rocznicy zdobycia Bastylii. Odezwa wzywa 
'poza tym robotników do czujności wobec zwięk 
szonej działalności kolaboracjonistów i daw- 
nych zwolennikćw rządu Vichy, którzy spisku- 
ja przeciwko demokracji i zagrażają istnieniu 


wał chaos i dezorientacja. Nie byfo właściwie 
jasnej linii i nikt nie zdawał sobie sprąwy Z 
rzeczywistej sytuacji. W lipcu 1945 roku przy 
szedł rozkaz likwidacji ekipy „Wsch/d*, z wy- 
jątkiem wywiadu wojskowego. Postanowienia 
to wprowadziło jeszcze większe zamieszanię. 


Podróż do Andersa 


W celu zorientowania się w nastawieniu e- 
migracji polskiej, zw.aszcza kl; londyńskich 
do nowej rzeczywistości w kraju, oskarżona z 
w*asnej inicjatywy postanawia udać się za gra 
nic Wyjazd ułatwił jej kpt. Litwin z kra- 
kowskiego AK, który skierował ją do nieja- 
kiego Bereszko, majscego kontakty na punk- 
tach przerzutowych. Dzięki pomocy Bereszko 
oskarżona przez Pragę Czesk?, Pilzno udała 
się samochodem do Regensburga i tam zg'osi- 
ła się do mjr. Mikolaja z Brygady Świętokrzy- 
skiej NSZ. 

W Regensburgu oskarżona zorientowała 
się, iż mjr. Mikolaj ma pewne kontakty orga- 
nizacyjne z krajem, idące po linii NSZ-owskiej. 
Tam również przekonała się, iż podrdlż do Lon- 
lynu jest prawie niemożliwa, a mjr. Miko'aj 
obiecai jej u'atwić przedostanie sie do kwate- 
ry gen. Ańdersa we Włoszech. Przy jego po- 
mocy cskurżona dostała się do sztabu II Kor- 
jusu w San Giorgio i tam zg/osiła sią do pik. 
Kijaka, szefa II Oddzialu gen. Andersa. W 
celu nawiszania kontaktu z Londynem oskarżo 
na wysłała telegram do Anglii, który pozostał 
bez oduowiedzi, Dlatego rozpoczęła rozmowy 
z płk, Kojakiem, z ktlrym omówi!a najwa'niej- 
sze sprawy dalszej organizacji wywiadu w Pol 
sce. Wedug otrzymanych od niego dyrektyw, 
miała stworzy: nową organizację wywiadow- 
czą, opartą na organizacyjnej sieci „Pralni II“. 
Następnie nastepiło spotkanie z gen. Ander- 
sem. Rozmowa trwaja krótko. Anders wypo- 
wiedział kilka frazesów i oświadczył, że udzieli 
organizacji pomocy. Następnego dnia miala 
się odbyć druga rozmowa, ktira jednak wsku- 


Nowy ambasador 


‘nin. 


tek wyjazdu Andersa nie doszła do skutku. 
Dalsze cyrektywy, jak również kwotę 4 tys. 
dolar'w, oskarżona otrzymała od ptk. Kijaka, 
z którym omówiła sprawę łeczności: 

Następnie oskarżona w transporcie repa- 
triantćw wróci'a do kraju j zatrzyma:a się w 
Katowicach u oskarż, Jakubisiaka, któremu 
dała dyrektywy prowadzenia wywiadu gospo- 
darczego i węglowego. 


Organizacja sieci wywiadowczej 


Po powrocie od Andersa przystąpiono do or 
ganizacji sieci wywiadowczej pod nazwą „Li- 
cenm“, Oskar!'ona odbyła w Warszawie sze- 
reg rozm”w z jej wsplłpracownikami z „Pral- 
ni II“ i skontaktowała się z oskarżońymi Jaku 
bisiakiem, Zieleniewskim i rodzeństwem Du- 
Na tajnych zebraniach omówiono kwestię 
dalszej pracy wywiadowczej po linii politycz- 
nej i gospodarczej oraz ustalono dyrektywy 
dla placi wek terenowych. 

Lech Dunin z racji swoich kontaktów miał 
dostarczać wiadomo:ci ze sfer wojskowych, zaś 
Heiena Dunin, jako dziennikarka, miala się za- 
jać dostarczeniem informacji dotyczących par- 
tii politycznych. 

W terenie uzupełniono sieć organizacyjną. 
Między innymi w Lublinie działał niejaki „Sza 
ry“, dostarczajscy informacyj kolejowych. W 
Gdańsku zosta!a założona - komlrka „Stocz- 
nia“, pod kierownictwem Lasockiego, kt/rego 
miejsce zaję'a następnie oskarżona Matuse- 
wicz. Z terenu gdańskiego dostarczono infor- 
macje ze „Stoczni* z kapitanatu portu oraz in- 
formacje dotyczzce jednostek floty radziec- 
kiej. Prócz tego istnia'a r(wnież kom ' rka na 
terenie Wilna, która wediug dyrektyw Sadow- 
skiej miała zbierać m. in. informacje o charak 
terze wojskowym. Poza tym na terenie pra- 
wie całej Polski istniaiy placówki, bazujące na 
dawnej sieci organizacyjnej „Pralni II“. 

Według dyrektyw pik. Kijaka, nowa ekspo- 


USA złożył listy 


uwierzytelniające Prezydentowi R.P. 


WARSZAWA 10. 7. (PAP). — W dniu 9-go | kompania piechoty odda'a honory wójskowe, 
bm. o godz, 16-tej ambasador nadzwyczajny | a dowódca kompanii ziożyłł raport ambasado- 
pe'nomocny Stanów Zjednoczonych Ameryki | rąwi. 


w Warszawie p. Stanton Griffis przybył do 
Belwederu w towarzystwie dyrektora) protokó 
łu dyplomatycznego Adama Gubrynowicza i 
cztonków ambasady w celu złożenia listów u- 
wierzytelniających „Prezydentowi Rzeczypospo 
Htej. i 

Na dziedzińcu belwederskim orkiestra woj 
skowa odegrała hymn narodowy amerykański, 


W uroczystości złożenia listów uwierzytel- 
niających w sali Pompejańskiej Belwederu 
uczestniczyli: 
Zygmunt Modzelewski, p. o. dyrektora Depar 
tamentu Politycznego w MSZ dr. Tadeusz 
Zebrowski, szef kancelarii cywilnej, szef kan- 
celarii wojskowej oraz cz!onkowie kancelarii 
cywilnej Prezydenta R. P, _ ` 


De Gaulle ostatecznie odsłonił przylbicę 


Znalazł się nowy przyjaciel 


PARYŻ 10. 7. (PAP). — Gen. de Gaulle wy 
głosił w Paryżu przemówienie, w którym 
przedstawił nowe tezy swego programu poli- 
tycznego. De Gaulle wypowiedział się za utwo 
rzeniem Stanów Zjednoczonych Europy pod 
egidą Francji i Wielkiej Brytanii. Zaznaczył 
on, że dla Niemiec przeznaczono w zjednoczo 


Niemców 


nej Europie bardzo poważną rolę. „Niemcy są 
synami Europy* — powiedział de Gaulle, pod 
kreśliwszy, że czas już ustosunkować się pozy 
tywnie do Niemców. Mówca wypowiedział się 
za przyjęciem planu Marshalla bez zastrzeżeń. 
Plan ten — zdaniem de Gaulle'a przyczyni się 
do wzmocnienia poczucia solidarności naro- 
dów europejskich. 


Górnicy uzyskali podwyżkę płać. 


Przed zakończeniem strajku w Stanach Zjednoczonych 


WASZYNGTON 10. 7, (PAP). We wtorek 
zostałą podpisana między górnikami amery- 
kańskimi, a wiaścicielami kopalń w Stanach 
Północnych umowa, przewidująca pod- 
wyżkę dziennego zarobku górnibów z 11.85 do 
larów na 13.05 oraz 8 godzinny dzień pracy. 

15 proc. przedstawicieli przemysłu węglo- 
wego w pozostałych Stanach amerykańskich 
oświadczyło gotowość podpisania nowej umo 
wy na warunkach, przyjętych przez właści- 


cieli kopalń w Stanach Pó'nocnych. Przewidu 
je się iż umowy te zostaną prawdopodobnie 
zawarte w przeciągu najbliższych kilku dni. 


Odznaczenia polskie 


minister Spraw Zagranicznych |- 


zytura wywiadowcza miała za zadanie — 1) 
kontynuowanie dalszej pracy wywiadowczej, 
2) działanie, jako grupa nie związana z żadną 
inną grupą w kraju, 3) przekazywanie wiado= 
mości drogą kurierską, 4) utrzymywanie sta- 
tej łączności radiowej, 5) grupa „Liceum“ mia 
łą być finansowana przez II Korpus Andersa. 


Trzy raporty 


Oskarżona jako szef „Liceum“ wysłała do 
gen. Andersa trzy raporty. Pierwszy z nich 
wystany w końcu paździęrnika 1945 r., przez 
kuriera Brygady Świętokrzyskiej, zawierał da- 
wne meldunki, zebrane w okresie od kwietnia 
do sierpnia przez „Pralnię II“, oraz raport 
„Port*. Drugi raport wysiano przez oskarżo- 
nego, Bjaszkiewicza w grudniu 1945 r. Raport 
ten zawiera! informacje zebrane już przez pla- 
c'wki „Liceum“, Trzeci raport wysłano 30 
stycznia 1946 r., przez kuriera „Bogdana“, któ. 
ry udał się do Włoch, drogą przez Berlin. 

Biaszkiewicz po powrocie od Andersa przy» 
wiózł ustne instrukcje, domagajęce się ścislej- 
szych raport(w, dotyczących dzialalności woj- 
skowej, gospodarczej, politycznej, ze szczegóio 
wym uwzględnieniem wiadomości z Minister- 
stwa Bezpieczeństwa, 

Oskarżona zaznacza następnie, iż w .czasie 
swej działalności miała przekonanie, że Anders 
reprezentuje prawowitą wladze dysponuj?ca. 
Oskar'ona przyznaje się, że miała w okresie 
tym chwile wahania, nawet załamania, w któ 
rych u*wiadamiała sobie, iż działalność jej ko= 
liduje z jej sumieniem. W przekonaniu tym 
utwierdzilą się jeszcze bardziej po aresztowa» 
niu. Po długich rozmowach i śledztwie upew- 
nijța się o zbrodniczej dzialalności Brygady 
Świętokrzyskiej związanej z Niemcami. Naj. 
większym dla niej ciosem był fakt . ścisłego 
podporządkowania nie tylko wojskowego, ale 
i politycznego II Korpusu Andersa państwom 
anglosaskim. Nastepnie oskarżona przyznaje, 
iż grupa nieświadomie działała na szkoda pań- 
stwa i narodu polskiego i żałuje, iż działalność 
ta przypadła na najcię?szy okres odbudowy i 
stabilizacji gospodarczej kraju. 

Oskarżona zaprzecza kategorycznie zarzu- 
canym jej kontaktom z wywiadem zagranicz- 
nym. „Nie mielifmy kontaktu z Inteligence 
Service, ani z innym wywiadem, choć były o- 
kresy, że nie mieliśmy zupelnie środków pje“ 
niqtnych dla naszej działalności*, 

Omawiajęc moralny podkład swej działalno 
Eci, oskarżona stwierdza, iż praca konspiracyj- 
na miała ujemny wpływ na morale m:odych lu- 
dzi, którzy brali w niej udział. Zabijanie z pre 
medytacją ludzi, rabowanie, bezwzględne ob- 
chodzenie się ze swymi przeciwnikami powodo 
wało, iż mlode i nieskrystalizowane jeszcze chą 
raktery wypaczały się, 

Na zakończenie swoich wyjaćniań oskarżo- 
na zeznaje, iż najwiekszą winę i odpowiedzial< 
nońć powinny ponieść czynniki rozkazodawcze. 
„Konsekwencje prawne — mówi oskarżona — 
powinny być wyciegane przede wszystkim w 
stosunku do mnie, gdyż wiem dobrze, że w wie 
łu wypadkach winne były najwyższe władze 
konspiracyjne, które utrzymywały w tajemni= 
cy przed swymi podwładnymi cel swej działał- 
ności. Obecnie wyrobi!am sobie pogled na ca- 
toksztajt swej dzia'alności. Wiem, że rząd pol 
ski ocenia swoich przeciwnik“ w i pragnie jak 
najszybciej włączyć tych ludzi do konstruktyw= 
nej pracy w odbudowie kraju*, 

` Po oświadczeniu, złożonym przez oskarżo- 
na, prokurator, sędzia oraz obrona kierują do 
oskarżonej szereg pytań, ktćrych odpowiedzi 
uzupełniają jej oświadczenia, 

Z przedstawionych przez prokuratora woj- 
skowego dokumentów wynika, że zarówno gru 
pa „Pralnia II“, jak i „Liceum“, prowadziły 
działalność wywiadowczą przeciwko- Zwiezko- 
wi Radzieckiemu, zbierając na terenie Wilna 
informacje, dotyczące: transporttw wojsko- 
wych i innych transport'w kolejowych oraz pe 
wnych szczeg(ł(ćw uzbrojenia. Informacje te 
zbierane były na podstawie instrukcji, wysyła- 
nych przez oskarżoną Sadowską, 


Zen 


dla amerykańskich przedstawicieli w Niemczech 


BERLIN. 10. 7. — Szef Polskiej Misji Woj- 
skowej w Niemczech, gen. Prawin, udekoro- 
wał orderem „Polonia Restituta“, szefa ame- 


Zamordowanie dowódcy partyzantów 
hiszpańskich 


PARYŻ 10. 7. (PAP). — Biuletyn informa- 
cyjny hiszpańskiej partii komunistycznej do- 
nosi © zamordowaniu przez gwardię cywilną 
szefa partyzantów okregu Kordoby — Julia- 
na Caballero. Podczas kilkudniowych walk w 
oknęgu Villaviciosa Caballero dostał się do 


niewoli. Gwardia, zgodnie z okólnikiem wladz 
frankistowskich, zamordowała jeńca. ; 
Caballero prowadził akcję partyzancką 
przez 8 ostatnich lat. Był on twórcą pierw- 
szych oddziałów „Guerilłos” w Kordobie. 


Przyjęcie ambasadorów w Ministerstwie 
Spraw Zagranicznych 


WARSZAWA 10. 7. (PAP). — Minister 
Spraw Zagranicznych Zygmunt Modzelewski 
przyjął w dniu 9 bm. ambasadorów ' Francji, 
Wielkiej Brytanii, Stanów Zjednoczonych i 
ZSRR w Warszawie, których powiadomił o ne 


gatywnej decyzji Rządu polskiego co do wzię- 


cia udziału w konferencji paryskiej, wręczając 
im jednocześnie noty identycznej treści, 

o „decyzji rządu, polskiego powiadomione 
zostay rządy Czechosiowacji i Jugoslawii. 


rykańskiej stu!by zwrotu dbr sojuszniezych, 
p'k. Allena, oraz jego wsp” fpracownika 
Walda. Ponadto gen. Prawin wręczył Polski 
Krzyż Zas'ugi, Hulsemu, amerykańskiemu 
czionkowi Trybunału Międzynarodowego w. 
Norymberdze. 


Ceremonia odbyla się w obecności genera* 
ła Kaetinga, zastępcy gen. Clay'a, 


Gen. Prawin w krótkich słowach podzięko= 
wał amerykańskiemu zarządowi wojskowemu 
za pomoc w odbudowie Polski. 


Szwedzke-nórweska współpraca 
atomowa 

SZTOKHOLM 10. 7. (PAP). — Dziennik 
„Stockholms  TFidfingen* donosi z Oslo, że 
prawdopodobnie propozycja szwedzka, skiero 
wana do Norwegii w sprawie współpracy nad 
badaniami atomowymi, zostanie przyjęta. Pra 
jekt przewiduję iż Szwecja dostarczać będzie 
uranu, a Norwegia ciężkiej wody, > 


$tr. 3 


Quisling -- który odszedł z kwitkiem 


Wynurzenia Władysława Studnickiego w piśmie londyńskim x 


Osławiony ze swych sympatii niemie* 
ckich przed wojną, a w czasie okupacji 
kandydat na „polskiego Quisknga** Włady- 
sław Studnicki zamieszcza w londyńskich 
„Wiadomościach“ cykli swoich wspomnień 
p. t „Z tragicznych dni”. Poniżej podaje- 
my skrót jednego z artykułów tego cykłu, 
kiórego treść jest tak wymowna, że nie wy 
maga komentarzy. > 
ET, listopada 1939 r. 

y. Droga ciężka. Nabawitem się grypy, przez 
kilka dni nie wychodz tem z. domu, lecz wieść: 
o nroim przyjeździe rozesżła się i przychodziło i 
do mnie coraz to więcej osób. | 


przybyłem do Warsza*; 


Zgłaszali się ludzie przeważnie ze starsze-; 
go społeczeństwa. różnych warstw i kierun-, 
ków. Byli robotnicy, rzemieślnicy, kudowcy, 
przedstawiciele inteligencji zawodowej, prze- 
ważiie adwokaci, dziennikarze, przemysłowcy 
wielu arystokratów. Twiendzili, że trzeba roko. 
wać z Niemcami, stworzyć: komitet harodówy, 
„wysłać delegację do Berfina. Trzeba ratować 
to, co jest do wratowamią. 


Moim obowiązkiem —- mów.ono mi 
sie tym zająć. gdyż posiadam większe < iita, 
nie u Niemców ze względu na stanowisko za- 
ięte przeze mnie podczas pierwszej wojny świa 
towej i w państwie polskim. 


Najzupełniej się z tym zgadzałem, mówiłem, 
że nie możemy zrezygnować z państwa, że 
kde ay je odbudować, a siłą motorową dovod- 

budowy musi być armia polska. Wskazywałetn, 
żę w obecnych warunkach, przy próbach ze 
strony Niemiec kupienia neutralności Rosji i 
dania za ową neutralność pałowy Potski, Niem 
cy nie mogą tworzyć armii polskiej pod hasłem 
wiojny z Rosja. lecz że wojna ta jest nieunik- 
mona. 

Delegacia, wysłańa do Berlina, wg mego 
planu miałaby żądać zachowania państwa pol- 
skiego w granicach zapewniających mu żywot. 


sposobaości i pońnówić z nim o sprawach poti- 
tyczmo-wojskowych, na co chętnie przystał. 


Oferował Niemcom zrmię polską 


Będziecie mieli wojnę z Rosią sowiecką. 
jeżeli będzie się wam powodziło 
musieli odebrać to, coście jej dali. Rosja sowie- 


„oka powstrzyma się od dostarczenia wam si- 
|rowców. Podczas pokoju przywoziliście dwa- 
rdzieścia mitonów tom rudy, rocznie. Rosja so- 


wiecka czeka tylko na sprzyjające warunki. by 
na was uwierzyć, Dih zwyciężenia Rosji nig- 
;zbędne jest zajęcie całej Ukrainy : Kaukazi, 


bez węgła i rudy Ukrainy, bez nafty i mang ami 
Kaukazu. Rosja nie jest w stanie prowadzić 
wojny. Ate „wypadanie okupować milion siedem 


| set tysięcy kiioenetrów. 
| riału ludzkiego do obsadzenia etapów. Przegra 


i będziecie | 


Zabraknie wam mate- 


cię wojnę bez wSkrzeSzenia Potski, bez powoła 
nia do życia armii połskiej. 

Hitler w swai mowie powiedział, że Polska 
z traktatu wersalskiego nigdy mie powstanie. 
Jest to negacja Polski w pewnych granicach, 
ale nie jest to negacja państwa polskiego. Obec 
ne wammki w Połsce wywołują silne padnie. 
cenie. Młodzież nasza spieszy do armii S*%kor- 
skiego za granicę. Od tego powstrzymać mogą 
nie represie, ale odbudowa” państwa. Energia 
narodowa Polski może pójść z wame tub prze- 
ciwko wam. 

Gen. von Netrode słuchał mego przemówie- 
nią wważnie į oświadczył: „To. co pan mówi 

+ 


0 bliższą współpracę prasy obu bratnich partii 


„ konferencja redaktorów naczelnych sanw PPRIPPS 


u premiera Cyrankiewicza f 


W czwartek 10 lipca br. przed połud- 
niem, odbyła się w gmachu Rady Mini- 
strów wspólna konferencja redaktorów 
naczelnych PPR i PPS. 

Obrady zagaił premier Cyrankie- 
wicz. Referaty wygłosili w imieniu KC 
PPR tow. wiceminister Berman, a KC 
PPS wiceminister -Jabloński. Obradom 
przewodniczył sekretarz KC PPS tow. 
Ćwik i członek KC PPR tow. Jędrychow 

ski. Nad referatem wywiszała się dysku 
sja, w której kolejno zabierali- głos — 
tow. tow. Staszewski (PPR), Praga 
(PPS), Bielski (PPR). Winnicki (PPS). 
Galiński (PPR) i Kisielewski (PPS). 


| ność, beż precyzowania tych granic. Miała ża- Nawiązując do tez referentów, mówcy 


dać tego w imię środkowej Europy, podstawy 
naturalnej dta Pan-Europy. Wśród odwiedza- 
łących mnie, idee te znajdowały poklask, Wie- 
działem, że mogę mieć za sobą poważne siły, 
które zwielokrotmią się w miarę otrzymywa. 
nych koncesji, 


Gdy zacząłem wychodzić z domu. spotka- 
łem zwólenników wyczekiwania hb niechęt 
rych próbom porozumienia się z Niemcami, Ja: 
nisz Radziwiłł, wyzwołony z niewol; rosyj- 
skiej był w Berlinie u Goeringa, który mú 


Bezcenne dokumenty wróciły do Polski 


Akta archiwalne miast pomorskich 


rewindykowano ze strefy bryty ske w Niemczech 


WARSZAWA. (SAP). Dzi:ki staraniom pk. 
Morawiiskiego, radcy polskiej misji wojsko- 
wej w Berlinie oraz dyrektora archiwum g?ów- 
nego akt dawnych w Warszawie, mgr. A. Ste- 


oświadczył, że umnaje wagę sprawy połskief, j belskiego, rewindykowano po raz pierwszy że 


ale że z rozstrzygmięciem jej Niemcy muszą 
czekać, uważał więc, że dziś wszelkie kroki z 
naszej strony są przedwczesne. Tego zdania 
był też Maurycy. Potocki, również powohsłący 
się na Goeringa. 


Niestety żadnej propozycji” 
nie otrzymałem... 


Wiele osób wyrażało mi uznanie, że nie 
przyjąłem od Niemców mandatu. tworżenia 
rządu, że dałem dowód patriotyzm i samoza- 
barcia się, Odpowiadałem na to, że niestety 
zadnej propozycji nie otrzymałem, ale że ja, 
który od szeregu lat walczyłem o Państwo 
polskie, nie opuściłbym żadnej próby jego po- 
dźwignięcia wobec dzisiejszego upadku. Patrio 
tyzm nie może powstrzymywać obywateli od 
ratowania państwe ! jego dóbr kulturalnych. 


9 fistopuda aresztowano w Warszawie trzy- 
sta osób w charakterze zalkładmików, dta zapo- 
bieżenia ewentualnej akoji antyniemieckiej 11 
fistlopada. Wśród aresztowanych był mój przy- 
jaciel. Prazgnąlem go oswobodzić. Pojechałem 
do gmachu gestapo. Był zabarykadowany dru- 
tami kolczastymi i ohroariony karabinami ma- 
szynowymi. Dotrzeć do gestapo nie mogłem. 
Pojechałem do komendy miasta. gdzie mnie 
przyjął gen. von Nedrode. Kiedy wyjaśniłem, 
` po co przychodzę, odmówi? wszelkiej interwen 
c. Powiedziałem mu. że chcę skorzystać ze 


y 


Zaopatrzenie rolnictwa 


w nawozy sztuczne na dobrej drodze 


W pierwszych pięciu miesiącach r. 1946 wy 
produkowano w Polsce 57.700 ton superfosfa- 
ta. W takim samym okresie roku bieżącego 
'68.700 ton, a więc przewyłszając produkcj: ro- 
ku poprzedniego o 10 proc. Płan nakreślony 
na rok 1947 został dotrd wykonany w 91 proc. 


Komunikaty radiowe Bilia Cen 


Podaje sie do wiadomości, że oficjalne ko- 
munikaty radiowe Biura. Cen będą nadawane 
poczynając od dnia 8 lipca br. 
następującym czasie: 

1) po godz. 7.35, tj. po wiadomościach jisa 
nika porannego; 

2) między godz. 21.00 — 21.25, tj. po wia- 
śdomościach dziennika wieczornega. : 


codziennie w 


strefy brytyjskiej w Niemczech ogółem 19 wa- 
gonów akt archiwalnych. 

Dwa wagony akt dotyczących polskich u- 
rzędów województwa pomorskiego i niemiec- 
kich urzędów nadnoteckich z XIX wieku otrzy- 
mało z powrotem archiwum państwoweiw Byd 


| goszczy. 


Archiwum miejskie w Toruniu rewindyko- 
wato około 5 tys. pergaminów. Przy tej oka- 
zji biblioteka miejska w Toruniu odzyska!a sta 


swoich zbiorów, m. in. numizmatycznych. 
Ponadto rewindykowano do archiwum pań- 
stwowego w Szczecinie jeden wagon akt archi- 
walnych, wywiezionych w swoim czasie przez 
Niemców do Grossleiben. W stym cenny bar~ 
dzo zespół dokumentów zachodnich Ksivwąt 
Pomorskich. i 
Wreszcie należy wymienić archiwum państ- 
wowe w Gdańsku, które otrzymało: z Gasslar 


le swoje archiwum. Najcenniejszą pozycję sta 
nowi archiwum samego miasta Gdańska, któ- 
rego najstarsze dokumenty sitgają XII wieku 
i dotyczą całych dziej'w miasta aż do okresu 
przedwojennego. > : 
Wśrid tych dokumentow nałeży jeszcze wy 


przywileje handlowe krółów angielskich, dw- 
skich, szwedzkich, układy z miastami Hanzea- 
tyckimi, dyplom londyńskiego towarzystwa na 
ukowego dla gdańskiego piwowara - astrono- 


Sprzedaż drzewa opałowego 
w. lasach państwowych 


Celem ‘zaopatrzenia ludności w opał przed 
nastaniem ,zimy, Ministerstwo Leśnictwa wyda 
ło zarządzenie, w mysl którego wszystkie Dy- 
rekcje Lasćw Parstwowych sprzedawać beds 
miejscowej ludności drewno opałowe, tj. szcza 
py, wałki, gałęzie i chrust. 

Z terenów, na których zapotrzebowanie ryn 


|| ku miejscowego przekraczać bedzie posia 


zapasy, Mimisterstwo Leśnictwa ogranicza Wwy- 
wóz drewna na inne tereny. 

Dia możliwie całkowitego pokrycia zapotrze 
bowania na drewno opalowe, szęzególnie na te 
renach .na kt'rych zapotrzebowąnie jest wiek-= 
sze, od posiadanych zapasów, będzie sprzeda-- 
wana karpina opajowa, łeżanina oraz ścićęka. 

'Nadleśnicbwa Państwowe bodą dokonywać. 
„sprzedaży wymienionego drewna opałowego, 
zasadniczo po cenie obowiązującego cennika, z 
tym jednak, że w niektórych rejonach kraju 

widuje się możliwość obniżki cen. 


rodruki „Polonika*,-a muzeum miejskie część 


w Hertzu 10 wagon'w akt, a wiec prawie ca- ; 


mienić akta Księcia Pomorskiego Mestwina, 


podnieśli szereg zagadnień związan RO 
z rozwojem prasy robotniczej i jej u 

łu w budowie demokracji ludowej. Mów 
cy wypowiedzieli się za koniecznością 
ściślejszej wspćłpracy prasy obydwu 
bratnich partii w celu pogłębienia jed- 
nolitego frontu i wysunęli szereg prak- 
tycznych propozycji, zmierzających w 
tym kierunku. Wyniki obrad zreasumo 
wali tow. tow. Jędrychowski i Ćwik. 

Po zakończeniu konferencji, tow. 
premier podejmował redaktorów prasy 
PPR i PPS skromnym obiadem, w cza- 
sie którego w serdecznej 
prowadzono nadal przyjacielskie 
mowy. 


roz 


ma Heweliusza, nast pnie liczne przywileje kr” 
lew polskich dla Gdańska, ksi-gi protok(łów 
Rady Miejskiej księgi korespóndencji politycz- 
nej Gdańska z dostojnikami polskimi i państ 
wami. obcymi. 


Możemy eksportować 


T gościa honorowego i dodałem, że Hitler mnie 


s > ? | * 


żest bardzo ważne i mam nadzieję, że mój rząd - 
zainteresuje się opinią pana Proszę dać mi ją 
ma piśmie w celu przedstawienia odpowiednim 
wiadzown”. 


Frank nie zadowolony 


15 fistopada — pisze dalej Studnicki — złoży- 
łem odbity na roneo memoriał o odbudowie 
Półśki i annii polskiej. Adjutanci Nelrode pro- 
sti bym dal im po egzemplarzu, poiem przy- 
jeżdźaii do mnie po ten memoriał oficerowie 
miemiieccy. Wysłałem go też Frankowi 
scherow. Pewnego wieczoru 
mnie gestapo, przeprowadziło 
rewizję, zabrało odbitkę rhego listu 
finiego i wzięto mnie z sobą 

W siedzibie gestapo zawiadoniono nube, że 

Faak jest bardzo z memoriału niezadowoiony 
i żę żąda kategorycznie, bym go mie rozpo- 
wszedhmiał, nie dawał oficerom i żadnych dal- 
szych pism nie składał, bo będę internowany. 

W: tym samym czasie zajęty byłem pisaniem 
memoriału o niemieckiej polityce okupacyjnej, 
uważałem bowiem. że zanim delegacja poje- 
dzię do Bernina w celu wysunięcia szerszej 
koncepcji, trzeba wystąpić przeciwko obecnej 
polityce okupacyjnej. 


Nadzieja na Hitlera... 


Wiązałem pewne nadzieje z moim! wysta- 
Zamek 


do Marsso-- 


pieniami z nastepujących powodów. 
Królewski został uszkodzony podczas obłęże- 


aa Warszawy. wywieziono z mego potem cen _ 


ne zabytki, w końcu podłożono miny, by go 
wysadzić w powietrze Wysłałem telegram do 
sttora: -~ 

„Zamek Królewski w Warszawie ma być 
'zbutzony. Naród pofski ceni swe zabytki histo- 
ryczne i odczuje to boleśnie. W imierbn mego 
narodu proszę o zachowanie gmachu, Wady- 
stew Studnicki". 

Poczta telegramu nie przyjęła. Gdy i gu- 

ernstor Fischer odmówił zezwolenia, udałem 
się do komendanta yestapo, pokazuje mu daw- 
ue zaproszewe do Norymbergi w charakterze 


zna, W. rezultacie — kończy swój artykuł Stud 
nicki — telegram tólwć: Widać poskurtkował 
gdyż. gmach został zachowany i dopiero pod- 
czas'powstania ułegł zburzenhi *. 


bawzność telefoniczna z Audi 


Z dniem 4 lipca 1947 r. zaprowadzono ogól- 
ny ruch telefoniczny między Polską i Wielka 
Brytani. Dopnszezone są rozmowy: państwo- 
we zwykle, prywatne zwykłe, lotnicze pilne, z 
uprzedzeniem, ain oraz shażbowe zwy* 
kie. 


4 tys. ton ryb rocznie 


Austria zakupiła za 700 tys. dolarów 


Coraz popularniejsza w kraju ryba morska 
wyr.wnuje nie tylko nasz bilans aprowizacyj- 
ny w zakresie białka i tłuszczu, ale r'wnież, 
jest poszukiwany w krajach środkowej Euro- 
py artyku? importowy, moe wpynsć powa'- 
nie na bilans handlowy. Pierwszy krok na tej 
drodze został zrobiony przez zawarcie traktatu 
handlowego mizdzy: Polską a Austrią. Traktat 
ten przewiduje między innymi wywóz z Polski 
„ryb, wartości 700 tys. dolaritw. 
wywożonych ryb stanowić bsde ryby motskie, 
a w szczególności dorsz. 

W najbliższych dniach mają udać się do 
Austrii przedstawiciele polskiego handlu ryb- 
nego, celem nawiązania kontaktów z firmami 
austriackimi. Oczywi'cie, aby eksport, <zwła- 
szczą jeśli chodzi o ryby świeże i wędzone, do- 
szedł do skutku, musz” być przezwycijżone po 
wane trudno'ci transportowe, Transport ko- 
lejowy moe trwać najwyżej 4 dni. Nawet i 
taki krltki okres czasu wymaga dużego wy- 
siłku ze stróny eksportera, aby nie dopuścić 
do zepsucia się ryby w drodze. Do eksportu 
ryb zostaną użyte samochody — chłodnie, t. 
zw. „semitraulery*, kb*rymi ostatnio obdarzy- 
ta nas UNRRA, oraz wagony z chiodniami. 


Większość z” 


Jak nas informują, Polska Centrala Rybna 


jest przygotowana do eksportu 4 tys. ton ryb 
rocznie, 


— sı 


Wolne posady w Szezecinie 


SZCZECIN 9. 7. — Urząd Zatrudnienia w 
Szczecinie ogosił w czerwcu br. 2.386 waku- 
jacych posad. Poszukujących pracy w tym 
czasie było 2.197 
ślusarzy, spawaczy, tokarzy, stolarzy i c'e*li. 

W związku ze stałym wzrostem przeładun 
ków w porcie jest również zapotrzebowan'e 
na robotników portowych. Znaczna liczba wol 
nych posad wakuje również dla inżynierów, 
technibów i wykwalifikowanych biicha!terów. 


Jest również zapotrzebowanie na robotników 


kolejowych oraz robotników do odbudowują- 
cej się fabryki sztucznego jadwabiu w Żydy- 
winie. Zagadnienie bezrobocia ' wśród niewy- 
kwalifikowanych kobiet w Szczecinie zostať 
rożwiązane. Bezrobotne kobiety skierowano 
do robót ogrodowych, do porządkowania mia 
sta, oczyszczenia cegieł i do zakładów kon- 
fekcyjnych. ; 


Konsumcja dorsza wzrasta 


W okresie 5 miesi'cy od-stycznia do końca 
maja br. rozprowadzono na terenie ca'ego kra-. 
ju około 4.000 ton świeżego i wędzonego dor- 
Sza, z czego z górą 1.500 ton dostarczyła Cen: 
trala Rybna, pozostałą zaś ilość rozprowadziły 
firmy spi”dzielcze i prywatne. LŁiczbami ty- 
mi nie jest objete spożycie na Wybrzeżu, gdzie 
sij} rzeczy konsumcja przedstawia się najpo- 
ważniej. 

Najwięcej tej popularnej, taniej i smacznej 
ryby. bo prawie 500 ton spożyla Warszawa i 
woj. warszawskie. Drugie miejsce zajmuje 
przemysłowy Śląsk, gdzie konsumcja wyniosła 
370,5 tony; trzecie miejsce Łódź -4 271 ton. 
Najslabiej, ze wzgledu na trudności transpor- 
towe, przedstawia się spożycie na terenie Lub- 
lina i iBałegostoku. 


Spożycie dorsza wykasuje w ostatnich mic- 


siecach szybki wzrost. I tak w styczniu roz- 
prowadzono 422,5 ton, a już w kwietniu zdola- 
no rozprowadzić 1.013,6 ton, w 

1745,6 tom . 


Książki dla szkół 


rolniczych 


W drugim kwartale br. departament Oświa 
ty Rolniczej Ministerstwa Ro'nictwa i Reform 
Rolnych. zakupi; i rozesai do skó: mini- 
czych ` wszystkich typów — ponad 18.000 e- 

piarzy książek naukowych | belestrystycz . 
Sch na łączną sumę 2.755.000 zł 
W trzecim kwartale na zakup ksiązek dia 
szkół rolniczych, przewidziana jest suma 13 - 
miionów we 


\ 


: Fe. 
zjaw ijo się w- 
pow erzcàowna - 


osb, Wakują posady.dla: 


maju za: ; 


. w 


Ę 
ZĘ 


AS 
wE 
M 


Z cyklu naszych reportaży 


x 
I 
„8 
M 
- 
gr 
ŻA 


4 


_ Wisła zmienia swoje koryto. 


E Człowiek ujarzmia potężne siły rzeki — żmudne roboty regulacyjne między Wioclawkiem a Toruniem 


| “Trey energiczne posuniecia i motor śliz- 
. ` (gowea zaskakuje. Rozlega się monotonny ter- 
(kot i odbijamy od brzegu. Za nami w lekkim 
|  oboku spalinowych dym'w ciągnie się dlugi 
|  6lad piany i zkałwanionej wody. Włocławek 
| ze swoimi charakterystycznymi sylwetkami 
| wzgórza na Szpetalu, zerwanego mostu, kate- 
K dry i kominów fabrycznych pozostaje coraz 
| dalej w tyle. Spiywamy w d4 rzeki w kierun- 


| | ku do Torunia. Wista jest dzisiaj wyjątkowo 
| spokojna, gładka jak lustro i dla naszej moto- 
i r'wki stanowi jakby wygodną drogę, na któ- 
| rej możemy czu: się bezpieczni. Mimo to ster 
| nik bacznym okiem śledzi p'ywające boje zacze 
| =  pione kotwicami na dnie i płynie stale wedug 
= wytyczonego nimi szlaku maje biaje boje po 
_ lewej a czerwone po prawej burcie. Chwila 
= mieuwagi i już silny wstrząs i szmer szorowa- 
| mia dnem po piasku przyłecza się do niepokoją 
~ ko wzmożonego loskotu motoru. Lekko odbi- 
~ dająca się krótka fala wskazuje z góry, że je- 
= ste'my na płyciźmie, podczas gdy głęboka i 
 » wielka fala świadczy o wysokim stanie wody. 
pr: Ogromna panorama Wisły tehnie urokiem 
_ spokojnego piekna. W obramowaniu jej prze- 
_._ suwają się zwolna wzg(rza pocięte w szachow 
__ miee uprawnych pól, w kilku miejscach widać, 
| Że ju: zaczynają kosić żyto. Z rzadka ptze- 
_ emie się f'dź rybacka. Tu i ówdzie na wysu- 
__  miętych w nurt rzeczny ceyplach, tak zwanych 
|  wgiówkach, siedzi nieruchoma sylwętka w:dka- 
=; rza, który odprowadza nas spojrzeniem. Zbu- 
| dzona na chwilę obrotem śruby fala tłucze się 
| niespokojnie pewien czas u jego stóp, kiedyś- 
| my go już mingi. 
| Stale towarzyszą łodzi rybitwy. Z g'o% 
| nym piskiem podobnym do krzyku gonią nieu- 
| etannie we wszystkich kierunkach wspania'ym 
| lotem. Na silnych skrzydlach ważą się chwilę 
_ iw powietrzu, spadają jak kula w wodę, krótki 
= wytrysk piany, trzepot skrzydeł i w następnej 
| sekundzie odlatują już z wyrwanym wodzie 
|. 'fupem w dziobie. - 
|... 18-KILOMETROWY ODCINEK PRAC 
| 5 Ds. DOSWIADCZALNYCH 
|  - Na864 kilometrze kolo wsi Korabniki rozpo 
|  «czyne się najciekawszy odcinek Wisty. Na 13 
| — kilometrach popa rrsan są tu od lat doświadcąe- 
| 
| 
| 
| 


| mia i prlby najnowocześniejszego uregulowa- ' 
_ mia rzeki, wynik których ma posłużyć przy roz 


_ wiązywaniu regulacji Wisty w całym kraju. |- 


_ iKorzystując z uprzejmości kierownika Państ- 
-  wowęgo Zarządu Wodnego w Toruniu int, Na- 
_ warskiego pragniemy wraz z nim zapoznać się . 
-= z przebiegiem i stanem robót, którymi kieru- 
|." Problem uregulowania Wisly jest zagadnie 
-~ miem wielkim, niesłychanie skomplikowanym i 
_ kosztownym, Jest to sprawa, która czeka na 
|. gwe rozwiązanie bodaj od wieków. Pracowało 
'_ mad nią już kilka pokoleń. Każda klęska po- 
_ wodzi przynoszącą ogromne straty w materia- 
= le, pieniądzach a często i ludziach, katastro- 
__ falnymi skutkami przypomina nam o stałej 
GZ ości sprawy. Każda powódź jest no- 
. wym alarmem, dopingującym do przytpiesze- 
= mia jej rozwięeania. Zaledwie kilkanaście ty- 
| godni temu tym samym nurtem piynącym dziś 
= tak spokojnie sunęły na zbałwanionych fałach. 
-= potworne kry lodowe, niosąc zagładę i znisz- 
- czenie dzielu rąk ludzkich. / 


1 |||. KONCEPCJA POLSKA LEPSZA OD 
SZ NIEMIECKIEJ 


, 


|. Niemcy przeprowadzając regulację Wisły 
| mr dót od Torunia około 1900 r. wytyezali rzece 
|. koryto według linii prostych. Dlugoletnia ob- 
| gerwacją i doświadczenia władz polskich wy- 
=. kazały, że było to założenie od podstaw fatszy 
= _ we i błędne. Diagramy ukazują wyraźnie, jak 
|. epęsto na skutek naturalnych sił dzialających 
_ - w rzece, dno jej podnosi się w sposb zagrała- 
|. jęey niebezpieczeństwem mielizn i ławic pia- 
= szczystych dla żeglugi. Polacy na odeinku do» 
_. świadczalnym miedzy Włoejawkiem a Toru- 
| niem nadają Wiśle zgodny z jej naturą charak 
| ter linii wyłykowatej i krętej, Obserwacja 
dna wykazuje na diagramach tylko w jędnym 

|. wypadku zagrożenie wymaganego dla żeglow- 
|. ności stanu gkibokości. Koncepcja polska oka- 
= zała się więc lepszą. Roboty według tego za- 
|  tożenia rozpoczęto jw» przed wojną. Niemcy 
| przekonali się o ich celowości i posuneli je da- 
E lej. Byto to duże zwyciestwo techniky pol- 
| skiej. Po wyzwoleniu rozpoczęto prace na no- 
E- _ wo, przy czym na chwałę Państwowego Zarzą= 
=. du Wodnego należy powiedzieć, że rozpoczął 
= on je mie posiadając dosłownie żadnego tabo- 

>. ru. Ofiarna praca robotników stoczni toruń- 
= skiej sprawilą, że dzisiaj tabor jednostek pa- 


__ Inowrocław | 
SE e 
=> «W dniu wczorajszym w Świetlicy par- 


nosi jw: cztery. © rozmiarach rab't na tym 
ma ym odcinku m/wi najlepiej cyfra stu mi- 
lionów złotych wydana w 1946 i 1947 roku. Do 
tego należałoby doliczyć sumy wydane na ten 
cel przed wojne, oraz przez Niemcow w okre- | 
sie okupacji. A przecie miną jeszcze lata, 
zanim prace zostaną ukończone. W tych wa- 
runkach nie dziw, że Niemey obliczyli koszta 
regulacji Wisly na 300 miliardów marek. 


„Rak* zaopatrzony w potq'ny ekskawator pra 
cuje tu jako pogósbiarka a jednocze'nie dostar 
eza wydobywany z dna na ogromne łodzie 
wir. Łodzie przewo, żwir na brzeg, gdzie 
betoniarka pomaga przy produkcji tysięcy ce- 
mentowych pyt potrzebnych dla umocnienia 
budowli rzecznych. Pracuje tu 35 ludzi. Obok 
leży pomad 100 tysi:cy pali. 


je tożysko na prawie 1200 metr'w znajduje się 
najbardziej typowa czyń: rob't regulacyjnych. 
(Dla uzyskania zamierzcnej wo owatej linii 
isknit(w rzeki wysuwa sie daleko w jej nurt u- 
imocnione jezyki, kt're mają zmienić prace sił | 
wodnych. Z faszymy cistej na brzegach wypla | 
ta się ogromne materace póknetrowej g`<bo- | 
koci. W chwili, kiedy zbliżamy sio, grupa ro 
botnik*w óbrzuca materac cie”kimi kamienia- 
mi. Kamienie spadają z pluskiem, materac 
tonie. Tuż? obok niego w linii prostej zostan” ' 
zatopione jeden po drugim dalsze. Taki cypel | 
nazywany fachowo ostrogą wytworzy na dnie 
jakby pr'g, a który zatrzymywać sie bedzie 
piasek. Piasku tego bdzie ci”gle przybywa”. 
Bedzie zatapiać si- ma nim dalsze maty | ma- 
ferace, umaeniać je palami, sadzić wiklin”, u- 
jmaeniać palisad”, aż wreszcie utrwali się je 
g'adkimi płytami eementowymi. W'wezas żad 


osadzać będzie nowe masy piasku. Po latach 
tam gdzie niegdyś była glębina į rwatł silny 


Powstanie Wojewódzkiego 


obchodu zbliżającej się rocznicy Manffestu Lip- 
cowego w skali wojewódzkiej, jak też dokona- 
nie wyboru Woj. Obyw, Komitetu, organizują- 
cego uroczystości, 


rowych, liczący przed wojną 2 statki, dziś wy- nurt, bsdzie trważa ziemia, na której zie- 
lenit się bdzie roślinno%. Takich umocnień | 


buduje się wiele, praca wody i powodzi two- 
rzy koio nich wyspy i mielizny, czkowiek t2- 
czy je i zamyka, aż wreszcie osiąga swćj cel 
i zamyka ma trwzje, odcinając od zamierzone- 
go nurtu cąy ich system. W miejscu, gdzie 
rzeka rozlewala się na 1.200 metr'w, jej mirt 
leglowny pewny i giiboki wynosi już tylko 
800 metriw. A wtedy rzeka została ujarzmiona. 

W innym miejscu dla uzyskania zamierzone 
ġo węjowego nurtu trzeba będzie natomiast 
zrywać obeeny ląd stały. Tu, gdzie teraz cho- 
dzimy i gdzie szumi wiklina, ma być wszyst- 
ko zerwane i ma plyny kiedyś woda trzy me- 
try głęboka, Gdzie siły człowieka będą za 
s'abe przyjdzie statek - pogłębiarka, uderzy 
póty nymi strumieniami wody peadzonymi pom 
pami o sile wielu atmosfer, rozbije, rozmyje 
i spucze wszystko doszczętnie. Co woda na- 
nios a, to woda rozniesie. 

Praca robotników, przeważnie chlopów z 0- 
kolicznych wsi, jest riy'ka. Faszyna rwie u- 
branie, woda niszczy obuwie. Pracuje ich tu 
około trzystu. - 


JAK REGULUJE SIĘ RZEKĘ? 
Podpływamy na pierwszy odcinek. Statek 


Po drugiej stronie rzeki rozlewającej tu swo 


WYDOBYWAMY STATEK Z DNA RZEKI 


Już: z daleka zwraca uwagę sup dymu 
wznoszący się ze środka rzeki, Spoza zakr”tu 
wyłania się ca'a flotylla, złożona z dwóch pro- 
ftri w i dźwigu, obok stoi znowu kilka prom'w: 
i drugi dźwig, po'rodku zat dymi ogromny 
statek, pot”czony ze 150-metrową gruba rurą, 
ujeńon* ma potq'nych pływakach w formie me 
talowych eylindr'w. To „Kameleon* pracuje 
tu przy wydobywaniu z dna Wis'y zatopionego 
statku. Jest to statek 26 metrów długości, nie- 
gdyś w'asność Lloydu Bydgoskiego a później 
Żeglugi Polskiej. Statek, nazywał się „Artur“, 
p'źmiej „Slowacki“ wreszcie „Urszula“. Niem- 
éF zatopili go przez nieostrożno”* w 1942 ro- 
ku. Statek pokryty jest na dwa metry muam 
i piaskiem. „Kameleon* zbliża do niego ogro- 


powódź już im nie zaszkodzi, a przeciwnie 


Shr, Q EEDEWREEZEWIKOW SD WET TEE 


mną rurę. Potą:ma pompa zaczyna pracować, 
a rura ssie j wyciąga spod statku masy pią 
sku i mutu wraz z wodą. Druga równie pot 

na pompa wypycha toco tamta wessała, rura 
mi na 150 metr'w dalej odsypuj'e piasek, któ- 
ry tworzy już sporą mielizn". Wrak statku 
jest już widoczny tw} pod wod, niektóre bla 
chy sterczą nad powierzchnią. Przy dźwigu, 
ciągnącym wrak do gtry stoi marynarz Lu- 
biński. Patrzy ņa wrak z nadzieją i uśmiechem 
o oczach. Pracował na nim w chwili zatonięcia 
di ledwo uszedj wraz z rodziną z życiem. W 
Ikajucie został cały jego dobytek. Woda rie do 
wuszezajęc powietrza, konserwuje wszystko do 


jłorze. Napewno to i owo ocalało i da się od- 


zyskał. W szczegłlności z zadowoleniem opd- 
wsiada o kilku butelkach wina, które w tych 
warunkach nabrać musia'o lepszej jakości. To 
go zagrzewa do pracy nad wydobyciem. 

Śiatek leży na boku, maszyny jego sę nie 
mszkodzone, jest to pickny dwu*rubowiec, któ- 
ry po oczyszczeniu i odnowieniu wart będzie 
okofb 10 milion'w z'otych. Gra więc warta 
jest Gw'eczki. Praca przy jego wydobyciu po- 
trwa okolo dwich tygodni. . „Kameleon“ krzą- 
ta się dzielnie przepychając dziennie około 2 
tysiący ton piasku i wody. Jest to jeszcze je- 
den powtd dumy robotników pracujacych w 
stoczni toruńskiej, bo cała ta flotylla, która tu 
pracuje, to dzieło ich rąk i owoc ich pracy. 

. * x 


Jak więc widzimy, robotnicy na Wiśle są : 


niezwykle żmudne, mało efektowne, szeroki o=- 
git rzadko ma możność zetknąć się z ich o- 
gromem, to też tym ciekawsze jest zapozna- 
mie sis z nimi na miejscu. 

Na korcu tego ciekawego odcinka Wisty 
leżą historyczne ruiny Eredniowiecznego zam- 
(ku polskiego w Bobrownikach, dalej mijamy 
równie starą Nieszawę, która sieciami rozpię- 
tymi na uliey nadbrze”mej i matymi domkami 
wywołuje złudzenie nadmorskiej wsi rybac- 
kiej. Na horyzoncie wysoko na brzegu wid- 


| nieje bardzo stary ko'ci'ł polski w Racietku, 


wreszcie mijamy ruiny romantycznie odbijaja- 
cego się w wodzie zamku w Z!otorii. To uj- 
ście Drwscy, u źr'de] której leży Grunwald. 


Ciekawe myli nasuwają sie, kiedy p/'yniemy ; 


szlakiem, jaki wytyczala nam od dawna histo- 
ria, a jaki znaczy dzisiaj praca robotnika pol- 
skiego. Na horyzoncie wyłaniają się w końcu 
przepiękne wieże Torunia. (0) 


Dyv. Komitet setu Swieta Odrodzenia Fi 


'W uroczystościach weźmie udział całe Pomorze 


W dniu wczorajszym odbyło się z imiciatywy | da pomorski tow. Wojewoda, u sekretarz 


prezydium Woj. Rady Narodowej w sałi posie-f KW. PPR tow. Konarski, przedstawiciel KW 
dzeń Pomorskiego Urzędu Wojewódzkiego w 4 PPS tew. Kroenitz, reprezentant wojska plk. 
„Bydgoszczy zebranie przedstawicieli władz, 
partii politycznych, Wojska Polskiego, OKZZ, | dzicki, przewodniczący MRN tow. Rutkowski, 
organizacji społecznych, młodzieżowych itd. w przewodniczący OKZZ tow. Bąkowski i prezes 
związku z przypadaiącą na dzień 22 lipca br. 
trzecią rocznicą Odrodzenia Polski. 


sota, prezydent m. Bydzoszczy tow. Twar- 


pry Okręgowego w Bydgoszczy ob. Plejcw= 
Ski, z 

Po zazajeniu zebrania przez posta Jacho- 
więza głos zabrał przewodniczący Okr. Komisj 
Zw. Zawodowych tow. Bąkowski kry w 
kiótkm przemówieniu podał szəreg informacii 
| wskazówek w sprawie obchodu rocznicy 
Odrodzenia Polski. Tow. Bąkowski, nawiązu- 


Celem obrad było szczegółowe omówienie 


W posiedzeniu wzięli udział m. in.: wojewo- 
i i 4 


Reorganizacja PCH na terenie wojew. pomorskiego 


Powszechne domy towarowe wraitsyn case 


"Państwową Centraia Handlowa, jak wiado- | Czwartym działem są powszechne domy to- 
mo, ma odegrać rolę regulatora obrotu na od-| warowe, które będą pracowały na samodziei- 
cinku handlu detalicznego, zwłaszcza artyku- | nym bilansie, podlegałąc administracyinie od- 
lami spożywczymi. W związku z tym aparat jej | dzialom PCH. Domy takie powstaną na na- 
ulegnie z dniem 1 sierpnia br. pewnej reorga- | Szym terenie już w najbliższym czasie we 
nizacji, PCH na tęrenie woj. pomorskiego bẹ- | wszystkich miastach wydzielonych. 
dzie posiadała 5 równorzędnych oddziałów Zi  vyszystkie biura sprzedaży, przejęte przez 
ager kd wę srt Grudziądzu, Toru- | PCH od ziednoczeń państwowego przemysłu 
ofu, Włocławku * Inowrocławiu. Każdemu od- | spożywczego, będą stanowiły piąty dział, 
działowi będzie podiegało administracyjne 5 

W związku z tym, że Państwowa Centrala 


rozbudowanych w terenie działów. Największą 
rolę z nich będzie odgrywał dział ziemiopłodów | Handiowa w działalności swej ograniczy się 
3 y s głównie do handłu na odcinku artykułami spo- 


i artykułów pochodnych o bardzo szerokim za- 
kresie działania, Praca tego działu będzie się | żywczymi, oddział wojewódzki PCH w Byd- 
goszczy przekazuie swoje inne działy handlowe 


opierać nie własn, lacówkach sk 
piera tylko na ych p is odnośnym Centralom Zbytu, à przejmuje do 


pu, alę także na współpracy handlowej z pia- 

cówkami spółdzielczymi i sektorem prywat- | dystrybucji towary od następujących ziedno- 

nym. 3 czeń: spożywczego, iermentacyjnego, ziemnia- 
czanego, konserwowego. i drożdżowego. 


Konsumenci zaopatrywani będą przez dział f r z j 
ziemiopłodowy w następujące artykuły: ziarno| Niezależnie od tego PCH na równi ze „Spo- 
tem“ zajmie się dystrybucią artykułów mono- 


i jego przetwory, rośliny strączkowe, jarzyny, - 4 

owoce, masto, sery, Jaja, drób oraz takie arty- | polowych: cukru, zapałek, soli, papierosów 

kuły mięsne— jak: boczek, smalec i słonina |1 wódki, | , 
W związku z szeptaną propagandą, jakoby 


wędzona. Artylay te dział zięmiopłodów bę- 
feorganizacja PCH spowodowana była deficy- 


dzie również dostarczał do pomorskich pań- 
stwowych domów towarowych. - D. ci m g wić 
at h W, a działalnością, warto przypomnieć, że 
a oO ych a mąci lans Państwowej Centrali Handłowej (w skali 
ogólnopolskiej) zamknięty został za rok 1946 
268 milionami żysku. . * 


w województwie zaopatrywał w hurcie ku- 
pięctwo prywńtne oraz fabryczne spółdzielnie | 
Podkreślić należy, że nowa organizacją dzia- 
łalności PCH w najmniejszym stopniu nie go- 


zamknięte i stołówki. 
Hurtownie mieszane (trzeci dział) odegrają 
dzi w interesy uczciwego kupiectwa, a prze- 
nie, wzmacwia nawet jego pozycję, gdyż 


tę samą rolę, co hurtownie spożywcze, tylko że 
na szczebłu powiatowym. Ponadto w zakres 

ieh dzfałalności będzie wchodzić dystrybucja | hurtownie spożywcze PCH będą zaopatrywały 
towarów przemysłowych. lkupiectwo w tanie i dobre towary, 


è 


jąc do radosnego charakteru tego Swieti. po+ 
loży! główny recisk ma organfzowarue poza ue 


toczystymi akademiami jak największej ilości 


impfez o charakterze rozrywkowym. Do 
współpracy na tym odcinku wezwał cn 
wszystkich artystów pomorskich, zespoły 


„świetlicowe, chóry itd. W dalszym ciągu swe- 


go przemówienia uzasadnił on decyzię wyzna- 
czenia daty obchodu rocznicy po wsiach. na 
niedzielę 20 lipca. W powzięciu tej decyzii 
wzięto mianowicie pod uwagę okres żniw i w 
związku z tym niemożliwość przerywania pra- 
cy po wsiach w dzień powszedni, jakim jest 
dzićń 22łipca. Jako jedno z pierwszych zadań, 
nałożonych na zebranych  przedstawicielł 
władz i iustytucji, stwierdził tow. Bąkowski 
konieczność wydania wspólnej odezwy do 
wszystkich mieszkańców Pomorza z racii ob- 
chodu trzeciej rocznicy wydania Manifestu Lipe 
cowego: . : 

Z kolei całokształt przygotowań do obchodu 
po wsiach pomorskich nakreśkł przedstawiciel 
Woi Zarządu Zw. Samopomocy Chłopskiej ob. 
Trzeciecki, Jak wynika z jego sprawozdania, 
obchód rocznicy rozpocznie się po wsiąch ue 
roczystymi akademiami już w dniu 19 bm, 
Przed południem 20 bm. natomiast odbędą się 
defiłady, a po południu zabawy ludowe, przed- 
stawienia teatralne itd. | 

Z ramienia WP głos zabrał płk, Lasota, któ- 
ry zapowiedział udział wojska w uroczystym 
czpstrzyku w dniu 21 bm. w Bydgoszczy i we 
wszystkich miastach Pomorza, posiadających 
garnizony, jak mp. Inowrocław, Chełmno, 

Obszerną dyskusję zakończyły przemówienia 
wojewody tow. Wojewody i prezydenta miasta 
Bydgoszczy tow. Twardzickiego, którzy „w 
krótkich" słowach nakreślili istotny charekier 
prae, przygotowujących obchód w skali woje= 
wódzkiej. r 5 

W skład Woj. Obyw. Komitetu, organizują- 
cego uroczystości, weszli: wojewoda pomorski 
tow. Wójłciech Wiewoda jako przewodniczący, 
pierwszy sekretarz KW PPR tow. Kuligowski, 
przedstawiciel KW PPS tow. Kroenitz, rektor 
UMK Kolankowski, płk» Jurkowski, mir. Jan- 
kowski, tow. Bąkowski, prez. miasta Bydgosz- 
czy tow. Twardzicki, przewodniczący MRN 
tow. Rutkowski, poseł Jachowicz, sędzia Le- 
siewicz oraz przedstawiciele wszystkich orga- 
nizacji społecznych i młodzieżowych. 

Na wniosek MH sekreterza KW PPR tow. K% 
narskięgo wybrano 3-osobowy komitet dla zre- 
dagowania odezwy do mieszkańców Potmo-, 
rza w związku z rocznicą i 3-osobową komisję, 
malącą zadanie przypilnować , właściwe roz- 
prowadzenie instrukcji w sprawie obchodu 
święta -Odrodzenia Polski na terenie całego 


yi piewództwa pomorskiego, 
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Wschód słońca: 3.27; zachód — 19.55, 

Apteka dyżurna do dnia 18 bm. włącznie 
przy ul. 3-go Maja 16. 

Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i 11-62. 

Straż Pożarna — tel. 12-34. 

Karetka Pogotowia PCK — 


tel. 15-41, ul. 


| Przedmiejska 1. 


Lekarz dyżurny dr. Mazurkiewicz Adela 


u!. Cyganka 24. 


WYCIECZKA CZŁONKÓW STRONNICTWA 
DEMOKRATYCZNEGO 

W niedziele 13 bm. Stronnictwo Demokra- 
tyczne organizuje dla swoich człónków oraz 
ich rodzin wycieczkę do Kulina. Zgłoszenia 
z podaniem liczby osób, wybierających się na 
wycieczkę, przyjmuje Sekretariat Stronnictwa 
Demokratycznego (3-go Maja 11) w godzinach 
od 11 do 13. Odjazd autobusem sprzed lokalu 
Stronnictwa w niedzielę o godzinie 9.30. (dw) 


ZA KRADZIEŻ PŁOTU — 6 MIES. WIĘZIENIA 

Przed Sądem Grodzkim we Włocławku to- 
czyła się przed kilku dniami rozprawa prze- 
ciwko Stefanii Różyckiej i Marii  Gaworskiej, 
oskarżonym o to, że w dniu 1 kwietnia br. we 
Włocławku, rozebrały i skradły drewniany 
aak który był własnością Zarządu Mieiskiego 

Włocławka, 

"gad Grodzki postanowił skazać każdą z 0- 
skarżonych na sześć miesięcy więzienia, a na 
mocy artykułu 61 kk wykonanie tei kary za- 
wviesić na okres 4 lat. Ponadto sąd orzekł po- 
brać po 1.000 złotych opłat sądowych i obcią- 
żyć oskarżone solidarnie kosztami postępowa- 
nia. (dw) 


KTO GO ZNA? 


W związku z wydaniem wtadzom polskim 
bylego policjanta niemieckiego Wilhelma 
Kruegera ur. dnia 5. 10. 1892 r. znanego w o- 
kresie okupacji na terenie Włoc'awka, kto- 
kolwiek posiada'by jakieś informacje o nim, 
proszony jest o zgłoszenie się do Komendy Po- 
wiatowej Milicji we Włoc'awku, w celu udzie 
lenia wiadomości. 

Informacje winny dotyczyć następujących 
punktów: jakie stanowisko oskarżony zajmo- 
wał w polieji miejscowej, jakie czynności na- 


„leżały do zakresu jego dzia” alności, jaki był 


jego stosunek do Polaków, jakich zbrodni do 
puszcza'a się policja niemiecka na Polakach 
w okresie od 1941 r. — do 1942 i jaki udział w 
nich bra! oskarżony. 


PRZYWŁASZCZENIE 


Sąd Grodzki we Włocławku  rozpa'*rywał 
sprawę mieszkanki Grudziądza Władysławy 
Sosnowskiej, oskarżonej o to, że w dniu 1 mar- 
cà br. przywłaszczyła sobie rzeczy, będące 
własnością Marii Bystrzykowskiej, zamieszka- 
tej we Włocławku przy ulicy Słonecznej 25. Sąd 
postanowił skazać Władysławę Sosnowską na 
trzy miesiące aresztu, zawieszając wykonanie 


kary na przeciąg czterćch lat. (dw) ` 


ZA KRADZIEŻ BIŻUTERII — 2 LATA 
WIEZIENIA 


Mieszkinka Włocławka Natalia Jurasik zosta- 
ta oskarżona o przywłaszczenie garderoby, be- 
dącej własnością Franciszki Zalewskiej, Na kii- 
ka dni przed tym Jurasik skradłą Zalewskiej 
biżuterię i jedną monetę złotą, pięciorublową. 
Oskarżona do winy się nie przyznała. Przewód 
sądowy nie potwierdził faktu przywłaszczenia 
przez nią odzieży i od zarzutu tego Janastkową 
uniewinnił. Natomiast co do kradzieży biżuterii 
i złota sąd uznał winę za udowodnioną i posta- 
nowt wymierzyć oskarżonej karę 2 lat wię- 
zienia. (dw) 


„KRÓL WŁÓCZĘGÓW” 


W TEATRZE ZIEMI KUJAWSKIEJ 

W nadchodzącą sobotę oraz niedzielę ti. w 
dniach 12 i 13 bm., zespół teatru toruńskiego 
wystawi na scenie włocławskiej barwną sztukę 
muzyczną „Król włóczęgów”. Sztuka ta posia- 
da dużo walorów scenicznych, ładne melodie, 
a żywe tempo akcji zaciekawia widzów do 
końca. Włocławska publiczność teatriłna sta- 
wi się niewatpliwie licznie na przedstawienia, 
które jej dadzą miłą i kulturalną agita 
‘(dw 
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164 osoby ukarano za przekroczenie 


przepisów aciministracyjnych 


Referińt karno - administracyjny Zarządu 
Miejskiego we Wilocawku w miesiącu ubie- 
g'ym ukarał grzywną za wykroczenia admini- 
stracyjne 164 osoby. 

Największą ilość, bo aż 51 osób ukarano za 
przekroczenia drogowe, nieodpowiednie jeż- 
dżenie (jazda na rowerze po chodnikach, prze 
kroczenie szybkości) i t. p. Drugie miejsce co 
do ilości zajmują przekroczenia sanitarne (23 
osoby). Wydział administracyjny po stwier- 
dzeniu przez odpowiednie czynniki lekceważe- 
nia przepisów sanitarnych nałożył kary na 


tych. którzy nie chcą zrozumieć, że przestrze- 
ganie zasad czystości posiada wielkie znacze- 
nie dla zdrowia mieszkańców. 

Osobną pozycję stanowią wykroczenia prze 
mystowe oraz nielegalny handel. Za przekro- 
czenia przemys'owe ukarano 22 osoby; za nie 
legalny handel 18. Ta ostatnia rubryka jest 
mniejsza niż w miesiącach ubiegłych, co nale- 
ży przypisać akcji kontrolerów społecznych. 

Nielegalny ubój stwierdzono w 8 wypad- 
kach, skierowując sprawy na drogę kamo- 
administracyjną. Obok tego stosunkowo po- 


Przekupnie podbijają ceny na rynku 


W okresie walki z sichwą i spekulacją nie odj 
rzeczy będzie zwrócenie uwagi na pewne drob- 
ne pozornie, lecz istotne wypadki, które zda- 
rzają się na naszym rynku, na placu Dąbrow- 
skiego. W chwili przywiezieńia przez kogoś ze 
wsirtowaru, wóz jego otacza zromadka prze- 
kupniów, którzy wykupuią towar w całości, 
podbijając ceny. E 

Oto przykład. Gospodarz z okolicy przywiózł 
ma targ-wóśnie, W pewnym oddaieniu od placu 
targowego został on zatrzymany na ulicy przez 
kobietę, która zapytała go o cenę towaru. O- 
trzymawszy odpowiedź: ,.20 złotych za kilo- 
gram“, zakupiła cały ładunek. Ten sam towar 
ukazał się wkrótce w sprzedaży w cenie po 50 
złotych zau kiiogram, a v'ięc zysk pośrednika w 


tym wypadku wyniósi w ięcej jak 100 proc. Po- 
dobne wypadki zdarzają się i na innych ulicach, 
gdzie wiozący towary ze wsi są zatrzymywani 
przez przekupniów. 

Rozumiemy dobrze zapobiegliwość jej" / iek, 
starających się zapewnić sobie posiadanie to- 
waru, niemniej nasuwa się w tym wypadku 
pytanie, dlaczego przy tej okazii spekulują, 

ujac uiedozwoloną marżę zarobkową. 

To też z uznaniem podkreślić należy, że wal- 
kę z tego rodzaju postępowaniem podięły nie 
tylko władze, ale i szeroki ogół społeczeństwa. 
Coraz więcej osób zdaje sobie sprawę Z tego, 
że poczynania jednostek, zmierzających do 0- 
Siągnięcia łatwego zysku godzą w interes o- 
fgólny wszystkich konsumentów, (dw) 


Józef Skujbieda uniewinniony . 


Sąd Okręgowy we Włocławku rozpatrywał 
sprawę Józefa Skuibiedy; byłego oficera żyw- 
nościowego, aresztowanego dnia 7 listopada 
1946 roku pod zarzutem, że w latach 1940— 
1945 we Włocławku idąc na rękę władzom o- 
Kkupacyjnym niemieckim, jako majster firmy 
budowlanej w. celu zwiększenia wydajności 
pracy robotników, zarządzał samowolnie prze- 
dłużenie godzin pracy, bił pracowników zwła- 


W Zarzęczie Miejskim odbyło się zebranie 
organizacyjne oddziau w'ocław skiego Towa- 
rzystwa Przyjacićj Młodzieży Szkii Wyższych. 
Przy wojewćdztwach istniej? już oddziały wo- 
wćdzkie tego towarzystwa. We W.ocławku u- 
tworzono tymczasowy zarz”d w składzie: wice- 
prezydent Czarkowski, jako przewodniczący, 
mgr. Bielachowski — wiceprezes, dyr. Weso- 


Ze sportu 


„Czułów -- 


W ub. niedzielę rozegrańo we Włocławku 
na Stadionie Miejskim mecz piłkarski pomiędzy 
drużyną Śląską „Czułów* a Robotniczym Klu- 
bem Sportowym „Orzeł“ z Włocławka. Mecz 
ten należał do cykłu rozgrywek o mistrzostwo 


Drużyna śląska zaprezentowała się jako zespół 
twardy i ambitny o znacznych walorach tech- 
nicznych. Goście grali może niezbyt efektow= 


Sprawa ta nie raz już była omawiana na ła- 
mach prasy, a mimo to zawsze żywe r y SZO 


wazna i przypomnieć ją należy. Obecnie tym 
bardziej powinniśmy zbierać rośliny 1ecznicze, 


miczych względnie są tak drogie, że nie każdy 
może je sobie kupić, 

Zioła lecznicze zbieramy dia własnego domo- 
wego użytku, jak też i na sprzedaż, tym bar- 
dziej, że obecnie cena ich bardzo wzrosła. Kto 
chce zbierać zioła lecznicze, musi je dobrze po- 
znać, by nię nazbierał podobnych, lecz bez- 
użytecznych lub nawet szkodliwych. Trzeba 
także dokładnie wiedzieć, co z dańej rośiiny 
zbierać — liście, kwiaty, korzenie, owoce, czy 
całą roślinę, Kiedy zbierać, iak je suszyć i 
gdzie przechowywać. Źle ustszone rośliny, za 
późno lub za wcześnie zebrane, nie mają war- 
tości ieczniczej, Dobrze ususzone rośliny za- 
chowują swą naturalną barwę tylko w cokol- 
wiek bledszym odcieniu, Wszystkie rośliny z 
wyjątkiem ich korzeni i kłączy suszymy w cie- 
niu. Rośtiny zbieramy w dzień pogodny po de- 
szczu lub obfitej rosie, Nie należy zrywać 
wszystkich roślin na danym miejscu, zawsze 


Admin.: Włociawek, ul. Brzeska 4%, Telefon 11-26 


Za dział ogłoszeń Redakcja nie odpowiada. 


tmwesantów przyjmuje Administracj: 


"godz. 8 rano do 12-ej, w niedzielę 


1 święta od godz. 8-6i do 10-ej. 


codziennie od 


piłkarskie Polski drużyn fabryk papierniczych. 


szcza nieletnich, donosił kierownikowi firmy 
o uchybieniach robotników i wskazywał tych, 
którzy mieli być wywiezieni do Niemiec na 
roboty. 

Sąd Okręgowy po: rozpatrzeniu sprawy Jó- 
zefa Skujbiedę uniewinnił. Sąd oparł się na 
zeznaniach Świadkówę którzy stwierdził, że 
chłopcy w firmie Pawła Kruegera przez złe za- 
chowywanie się podczas pracy zimiszali Skui- 
biedę do użycia siły. (dw) 


Towarzystwo Przyjaciół Młodzieży 


Szkół Wyższych 
|; 


lowski — jako skarbnik, mgr. Kozłowski — 
jako sekretarz oraz ob. Grzelak i red. Andrzej- 
(|kowiez jako członkowie zarzędu. Oddział podej 


mie pracę na jesieni, kiedy przeprowadzone 
zostaną wybory i będzie dążył do niesienia pb- 
mocy moralnej i materialnej niezamożnej m!o- 
dzieży akademickiej. (dw) 


„Orzel“ 3:1 


nie, niemniej akcie ich były plańtow 


Mieli „ciąg na bramkę* * gdzie słafali się strze- 
lać bez opóźniania, Drużyna „Orła“ nie miała 


swego dnia. Akcje rwały się kilkakrotnie i do- | Owies pastewny 
strzegliśmy skłonności do indywidualnych wy-; Mąka pszenna 80 proc. 


padów. Znać przy tym było pewne zdenerwo- 


wanie, Wynik ostateczny 3:1 dla drużyny ślą- į otręby pszenne 


skiej, Sędziował ob. Stachiewicz.» (dw) 


Zbierajmy zioła lecznicze 


trzeba kiłka zostawić dla rozmnażania. Nie 
vomo wyrywać rosin 4 korzeniami, tylko 00- 
cinać nożem lub nożyczkami, Zrywając liście 
nie należy psuć całego drzewka. Zbierać rośli- 


gdyż brak jest w aptekach wielu środków lecz- jny lecznicze tam, gdzie rosną „masowo, 


Obecnie można zbierać; 
Liście: Brzozy zwycz., babki szeroko 1 


wąskouistnej, pokrzywy zwycz. Później; Wil- | seradela 


czej jagody (Fol. Beladrunnae), napastnicy 
(Fol. Digitalis purp.), luka czarnego (Fol. 
Hyoscyami), mięty kędzierz. lub pieprz (Fol. 
Meuthe crispe-piper), szałwi (Fot, Salvae), 

Kwiaty: Lipy-głogu zwycz. martwej po- 
krzywy, lawendy, nagiętka, Później; rumianku, 
krwawniku, bzu czarnego, bławatku, dziewan- 
ny, akacji, malwy czarnej, wrotyczu, kocanki 
żółtej, ostróżki zbożowej. 

Całe zigle: Bratki połne, dziurawiec, 
macierzanka, jaskółcze ziele, marzanną wonna, 
rdest ptasi, piołun, tosznik, centuria (tysiącznik), 
skrzyp połny, tymianek, Świetlik, mniszek le- 
karski, 

Kłącze: Pięciornik, tatarak, perz. 

Korzenie; Lubczyk, łopian, mniszek łe- 
karski, dzięgiel, prawośłarz, żywokost. Prof. W, 
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ważną pozycję stanowią przekroczenia wyzna 
czonych cen. Za pobieranie nadniiernych cen 
bowiem ukarano 19 osób, nie licząc 2 osób u- 
karanych na wniosek Komisji Specjalnej. Ni- 
kìa stosunkowo pozycję stanowią kary za 
przekroczenia przepisów Urzędu Stanu Cywil- 
nego (5 osób) oraz za szkody leśne (4) i prze- 
kroczenia Qowieckie (1 osoba). 

Przeglądając akta spraw kamo-administra 
cyjnych dostrzec można fakt recydywy ze 
strony wielu jednostek. W takich wypadkach 
sprawy nabierają większej wagi i kierowane 
są do Sądu. Dla przykładu można przytoczyć, 
że na właściciela jednego ze sklepów przy u= 
licy 3-go Maja wp!ynęły w krótkim czaste 
trzy doniesienia karne za uprawianie 'lichwy. 
Wydział karno-administracyjny Zarządu Miej 
skiego skierował tę sprawę do Sądu Okręgo- 
wego. 

Surowe kary- spotkały tych, którzy nisz- 
czyli zieleńce, krzewy, trawniki, drzewa oraz 
wszelką inną roślinność będącą ozdobą nasze- 
go mïasta 

Smutnym objawem jest fakt okradania gro 
bów cmentarnych z kwiatów. Władze admi- 
nistracyjne podjęły na tym odcinku energicz 
ną akcję, która doprowadziła do ujęcia spraw 
ców. Stwierdzono, że wśród tych osób znajdu 
je się jedna mieszkanka naszego miasta, któ- 
rą kradzieży tej dopuszcza się notorycznie. 

Prezydent miasta wydał polecenie zwróce- 
nia szczególnej uwagi na te wykroczenia, któ- 
re staly się w wielu wypadkach nagminne a 
wynikają ze zwykłego niedbalstwa. Chodzi 
tu o sprawy związane z wyglądem Włocław= 
ka, ściśle biorąc niszczeniem zieleni oraz za 
nieczyszczaniem zieleni oraz zanieczyszcza- 
niem miasta. Na przyszłość osoby popełnia= 
jące tego rodzaju wykroczenia będą karane 
administracyjnie, a nazwiska 
do publicznej wiadomości, (dw) 


"RODZICE MOGĄ ODWIEDZAĆ DZIECI 
NA ROLONIACH 


Rodzice dzieci znajdujących się na kolo= 
niach letnich „Caritasu“ w Kazimierzu Bis- 
kupim mogą odwiedzać swe dzieci. W nie- 
dzielę dnia 13 bm. z przed biura „Caritasu“ 
odejdzie samochód, który zabierze chętnych do 
Kazimierza za zwrotem kosztów przejazdu. 
Zgłoszenia na wyjazd winny być dokonane do 
dnia 12 b. m. do godz. 12-tej telefonicznie pod 
nr. 15-78. (dw) 


| Notowania cen 
| Gietdy Zbożowo-Towarowej w Bydgoszczy 


w dniu 9 lipca 1947 


Cena handlowa franko wagon stacji załado- 
wania parytet BYDGOSZCZ za towar średniej 
jakości handlowej. 

Cena orientacyjna za 100 kg 


Pszenica zł 3.700 do 4.000 
Żyła s sis — 2.500 „2.700 
Jęczmień przemiał. — 3.400 „ 3.500 
„  browarniany — 8.900 „ 4.000 
— 3.800 „ 4.000 
— 7.100 „ 7.200 
Mąka żytnia 90 „ — 8.900 „ 4.000 
- 2.200 „ 2.300 
w» żytnie = 1.900 „ 2.000 
» jęczmienne = 1.900 „ 2.000 
m. kukurydziane — 1.900 „ 2.000 
groch Victoria 4.600 „ 4.800 
„  Folgera 38.800 „ 4.000 
n»n polny 8.300 „ 3.400 
wyka letnia 8.700 „ 3.800 
peluszką z 8.700 „ 3.800 
łubin żółty 2.600 „ 2.700 
„ Niebieski 2.500 „ 2.600 
„ nie gorzki 3.000 „ 3.200 
38.800 „ 4.100 
rzepak zimowy 10.500 „ 11.500 
giemie lniane 18.000 „ 14.000 
siano prasowane 600 „ 650 
Gorczyca 9.500 „ 10.500 
Stoma prasowana = 400 „ 450 
Podaż mała 


Tendencja: spokojna 


Czytajcie | 
i rozpowszechniajcie 


às „bazele | smiac 


ne ilość 40 słów. Jgłoszenia drukowane w w oledziele i święła 30 pro 


Układ tabel, 100 


ich podawane. 


Kronika toruńska 


« Dentystyczna w Miejskim Ośrodku Zdrowia | Poznania, Gniezna, Włocławka, 
, (ul. Dekerta 1) będzie czynna przez okres wá- 


Nasi młodzi przyjaciele pisza 


W Grabowcu pod Toruniem zorgani- 
zowana została kolonia letnia dla dziew 
cząt i chłopców, na której przebywa 
obecnie liczna gromada Anerrek mło» 
dziutkich obywatelek i obywateli. O tym 
jak czują się na kolonii świadczy wiado-| W czasach, gdy legendamy Ikar, zapragnął 
mość, którą 'przekazują zbiorowo za na, śladem bogów wzbić się w przestworza, lub 
szym pośrednictwem sw bliskim. gdy Leonardo da Vinci, genialny artysta Od- 

Dzieci piszą: „My chłopcy i dziew-| rodzenia, diugo zastanawiał się nad możli- 
czynki kolonii letniej w Grabowcu zorga| wościami uskrzydlenia człowieka, ukazanie 
nizowanej przez OS w Toruniu, czu. | się potężnej sylwetki nowoczesnego transpot- 
jemy się bardzo dobrze, jest nam weso | towca, a nawet skromnej maszyny latającej 
ło i przeżywamy wiele zek chwil | pierwszych lotników braci Wright, byloby u 
na łonie przyrody. Naszych kochanych | ważane za dzieło nadprzyrodzonych sił. 
rodziców, krewnych i opiekunów mile Dzić otrzaskaliśmy się z zawrotnym postę- 
pozdrawiamy“, pem techniki i nikogo już nie dziwią coraz to 

Od siebie życzymy młodym wczaso | nowe zdobycze na tym polu. A jednak ostat- 
wiczom dalszych uciech na kolonii, prze-| nie projekty unowocześnienia komunikacji po 
de wszystkim zaś nabrania zdrowia i sił] wietrznej wyglądają znowu jak bardzo niere- 
do czekającej ich pracy szkolnej. alne i fantastyczne plany. 

ADR EO Aso 4. OWY) AI pA DIDE AAD WAANORICARNCAA Najnowsze modele ogromnych samolotów, 
x poza zasadniczymi różnicąmi w budowie sil- 
nika, posiadać mają Zupełnie inny, niż dotych 


arbata 
3 Rozdziat mydła i art. spożywczych na EEN 
karty. — Wydział Aprowizacji w Toruniu, po- 
daje do wiadomości, że ludność miasta Torunia 
otrzyma na karty zaopatrzenia obowiszujące skazany 
na m-c maj 1947 r., w czasie od 14 do 20 bm. 
Mydło do prania na karty kat. I odcinek nr 89 
po 1 kaw, wagi 0.2 kg, w cenie 3,50 zł za 1 ka- 
walek, 
Na karty zaopatrzenia obowiązujące na mie | r. w Berlinie, obywatela polskiego. 
siąc czerwiec br. tłuszcz kokosowy — na kar- 


ty kat, II ode, nr 30 0,75 kg, IR ode. nr 80 Michałowski z zawodu buchałter zamieszki: 


Str. 6 
Aparat do latania poruszany siłą mięśni 


Czyżby zbliżała sie era uskrzydlonej ludzkości 


Prof. Gołubiew obiecuje nam skrzydła 


, 


się do maleńkich rozmiarów ogon, a rozbudo 
wane do maksimum potężne skrzydia upodo- 
bnią somolot*'do walki. Załoga składająca się 
z 15 osób, będzie umieszczona w szklanej prze 
zroczystej gondoli, zaopatrzonej w niesłycha- 
nie wielką ilość precyzyjnych przyrządów i au 
tomatów. W samej tylko kabinie inżyniera po 
kfladowego, będzie ich okolo 200 (1). Szybkość 
takiego samolotu na skutek zmniejszenia się 
oporu powietrza, będzie naturalnie o wiele 
wyłższa, niż dotychczasowych modeli. 
Przeciwieństwem do samolotu o rozbudo- 
wanych skrzydłach ma być amerykański mo- 
del na rok 1947, o bardzo cienkim i wydłużo- 
nym kadiubie, o dziwnie wyłamanych skrzy- 
dlach i fantasty cznie rozczapierzonym ogonie. 
Jeżeli konstruktorzy tego najnowocześniej- 
szego statku powietrznego, podają cyfry choć- 


czas kształt i linię. Zniknie RAA, skurczy | by tylko trochę zbliżone do prawdy, samolot 


Polak urodzony w Berlinie 


w Bydgoszczy Zd defraudację i fałszerstwo 


Bydgoski Sąd Okręgowy, któremu przewod Urzędu Samoch. 36.000 zł., a 100.000 zł. przy- 
niczył sędzia S, O. Kunicki rozpatrywał wczo- właszczył sobie, Przestępstwo Michałowskie 
raj sprawę Edmunda Michałowskiego w. 1914| go było tym większe, że dopuścił się on fałszer 


stwa przerabiając w książce kredytów Okr. 
Urzędu Samoch. pozycję 36.000 zl.. dopisując 


0,5 kg, dodat. C ode. nr 2 0,25 kg, M odc, nr 35 wał stałę w Jarocinie pod Poznaniem przy ul. | ?'7ed 14 liczbą jedynkę. 


0,25 kg, w cenie 44,— zł za 1 kg. 


Konserwy mięsne — na karty kat, II ode. |T7000 mu funkcję kierownika finansowego 


nr 29 po 0,25 kg, III ode. nr 28 po 0,875 kg, IR | krezowego Urzędu Samochodowego w Byd- | 


ode. nr 28 0,5 kg, IIR ode, nr 28 0,25 kg, dodat. | FOSZczy, Edmund Michałowski został areszto- 

D ode. nr 15 0,25 kg, w cenie 13,50 zą za 1 kg. | Wany 12 mada br, na skutek ujawnienia nad- 
Na karty zaopatrzenia obowiązujące na | UŻYĆ. jakich się dopuścił na swym stanowisku 

m-e lipiec br. margaryna — na karty kat, b. w O, U. S. 

odc. nr 80 po 1 kg, II ode. nr 30 po 0,75 kg, I 1 października ub. r. oskarżony M: R 

ode. nr 30 po 0,5 kg, dodat. C ode, nr 10 po | ski podjął czekiem z Ror.akssd yar 

0,25 kg, M ode. nr 15 po 0,25 kg, w cenie 51,— | skiego w Bydgoszczy 136.000 zł. dla swego 


zł za 1 kg. Urzędu, Z zainkasow a odda kasie 
Mąka pszenna 80 proc. — na karty kat. T R Św 


odc. nr 9 po 2 kg 80 proc., IR odc. nr 9 pe 0,5 
kg 80 proc., IR odc. nr 9 po 0,5 kg UNRRA. 
Mska pszenna 80 proc. w cenie 1,40 zł za 1 kg, 
mąka UNRRA w cenie 2,— zł za 1 kg. 

Punkty rozdzielcze rozliczą się ze sprzeda- 
ży do dnia 24 bm. Kto w wyznaczonym termi- 
nie wyżej wymienionych artykułów nie odbie- 
rze, traci prawo do ich nabycia. 

% Przyjęcia w Poradni Dentystycznej. — 
Wydział Zdrowia zawiadamia, że Poradnia 


W niedztelę 13 bm. o godz. 15 odbędą się ni 
Stadionie Miejskim torowe wyścigi kciarSkie 
o tytuł mistrza Bydgoszczy, 

Wyścigi powyższe zapowiadają s'ę bardzó 
ciekawie, gdyż startować będą zawodnicy 2 
rudżiądza, 


kacji w godz. od 8-mej do 12-tej. Dzieci, które | Między innymi zobaczymy pojedynek Ritterą 
nie wyjechały. na kolonie mogą w tym czasie | z szosowym mistrzem Bydgoszczy Vogtem z 
leczyć zęby. Dzieci szkół powszechnych, przed- | Poznania, Ritter obecnie zapowiedział rewanż 
szkoli i kobiety ciężarne korzystają z Poradni | zą poniesioną porażkę. i 

bezpłatnie, Poradnia szkolna wznowi przyję- Poza tym odbędą się dwa mecze mitkarskię, 
cia w dniu 1 sierpnia br. w których wezmą udzia! WMKS „Partyzant“ 

3% Dnia 13 lipca odbędzie się w Toruniu —— 

wielka konferencja naukowa w' rektoracie U- v 
nfwersytetu Mikołaja Kopernika celem omó- NIEZWYKŁY REKORD W TENISIE 
wienia zagadnień naukowych i organizacyj- W Sopocie, gdzie odbywają się rozycywki 


„nych w związku ze spodziewaną reformą stu- | 0 narodowe mistrzostwo Polski w teiis'e usta- 


diów uniwersyteckich. W obradach weźmie | 10w:%:o wczoraj niezwykły rekord. Po irzy- 
udzfał wiceminister oświaty Eugenia Krassow- | Zodzimie, walce, w której w pewnym okresie 
ska. (O) doszło dò 97-razowej bezpośredniej wymiany 
Æ Uniwersytet Mikołaja Kopernika otrzy- | Pilek, Chytrowski pokonany został przez Piont 
mał ostatnio w darzę od obserwatorium astro- | Ka. Był to w całym tego słowa zna:zeniu mecz 
nomicznego w Harward — Stany Zjednoczone | ługodystansowy, walka zażarta trzymająca 
Ameryki Półn. — lunetę, połączoną ze spektro- | W napięciu znużoną niemniej niż.graczy puih- 
skopem dla obserwacji gwiazd. Jest to jedyna | POZnoŚĆ. Piomtek wygrał 1:6, 6:3, 4:6, 6:2, 8:6. 
tego rodzaju dzisiaj luneta w Polsce. Wartość | Do Sopotu przybyli już wszyscy zgłoszeni 
jej Już przed woiną wynosiła wiete milionów tenisiści, przyjechał również Hebda. 
złotych: Zostanie ona zmontowana w obser- W singlu panów m. in, Kołacz II pokonał 
watorium UMK w Piwnicach. pow. toruński. (O, | Skoneckiego H 6:3, 6:4, 6:4. Ploczyński poko- 
3 W sobotę dn. 12 bm. w sali konferen- | nal Jelonka 6:1, 6:1, 6:2, a Hobda wygrał w 
eyjnej Miejskiej Rady Narodowej odbędzie się | tym samym stosunku z Kucharskim. 
zebranie, celem wyłonienia komitetu obchodu W grze pojedyńczej pań: Hojanówna wygra 
rocznicy manifestu PKWN w dniu 22 lipca. | ła z Ginterową 6:1, 6:1. Szerancówna 2 Jelni- 
Dzień ten jest świętem Demokracji Pol- | dką 6:2, 6:2. Wiewiórowska z Zygmamowską 


skiej. (8) 6:2, 7:9. 6:2. (D) NĄ 
WALASIEWICZÓWNA 
Posiedzenie PW. fali Mil zac w acz 


ryki, które odbędą się w San Antonio, W za- 

Dnia 9 lipca pod przewodnictwem mgr. Wla- | wodach tych Wałasiewiczówna stantować bę- 

dysława Dudka odbyło się posiedzenie Powła- | dzie w biegu na 100 í 200 m., oraz w skoku w 
towej, Rady Narodowej pow. toruńskiego, Po | dal. (D) 

wprowadzeniu nowego radnego Jana Koło- 

szyńskiego zatwierdzono 'skład powołanej przez 


prezydium Społecznej Komisj Kontroli Cen, Wąbrzeźno 


wybrano członków Obywatelskiej Kómishi Po- 

datkowej dla obwodu urzędów skarbowych w „DZIEŃ KONIA* 

Torumu i Chełmży. Po uchwaleniu zmiany ta- Powiatowe. Koto Hodowców Koni w Wą- 
ryfy za przejazdy samochodami, furmanką i ro- | brzeźnie, urządza pod protektoratem ob. sta- 
werem Rada wysłuchała sprawozdanfa powia> | rosty Sajana w dniu 12 br. o godz. 15-tej na 
towego lekarza weterynarii, Rada postanowiła | targowicy w Wąbrzeźnie „Dzień Konia” celem 
interweniować u władz kolejowych w kierunku |okazania rozwoju hodowli. Program. imprezy 
zmiany rozkładu jazdy dła linii Toruń—Czar-| obejmować będzie następujące punkty: pokaz 
nowo | Chełmża—Mełno, ponieważ obecny roz- | ogierów, -pokaz klaczy, konkurs wozów chłop 
kład paraliżuje w wielkim stopniu życie tych | skich, premiowanie klaczy, wyścig koni chłop 
okolic. nie odpowiwdałac potrzebom ludności |skich na trasie 3 kim. woltyżerka, rozdanie 
tych okręgów w powiecie. Podobnie postano- | nagród oraz wymiana sztuk hodowlanych przy 
wiono usprawnić komumikację dla ludności No- | pośrednictwie komisji Po pokazie odbędzie 
wei Wsi koło Lubicza, uruchamkijąc prom|się w Dworze Wąbrzeskim zabawa ludowa. 
przez Drwęcę dla oszczędzenia czasu i drogi | Zarząd Koła wzywa wszystkich zainteresowa- 
mieszkańcom. pragnącym udać się do Lubi-|nych jak najliczniejsze wzięcie udziału w im- 
cza. (O) prezie. (P) 


- 


Kościuszki 51. W drugiej połowie ub. r. powie- de 


Wrocławia i Bydgoszczy z Ritterem na czele, | 


Oskarżony naiwnie tłumaczył się przed są- 
m, oświadczając, że podjął rzeczywiście 
136.000 zł. lecz nie wie gdzie się podziała bra- 
kućąca suma 100.000 zł. 

Sąd na mocy §§ 286 i 187 k. k. wydał wy- 
rok. skazuiący Edm. Michałowskiego za de- 
fraudację na 3 lata więzienia, oraz za fałszer- 
stwo na 2 łata, Karę 2-ch łat sąd darował na 
mocy amnesti, a wymierzoną karę 3-ch łat 
zmniejszył do połowy. 

Tak więc nieuczciwy pracownik zamknięty 
został w więzieniu na półtora roku. (D) 


Wielkie wyścigi kolarskie 


o torowe mistrzostwo miasta Bydgoszczy 


WKS „Burza? i KKS Chojnice, Gospodarzami 
imprezy jest z polecenia Pom. Okr. Zw. Ko- 
łarskiego Bydgoskie Towarzystwo Cyklistów. 
PRZED LEKKOATLETYCZNYMI 
MISTRZOSTWAMI POLSKI 

W środę w lokalu PZLA w Warszawie od- 
była się konferencja zorganizowana przez Pol- 
ski Związek Lekkoatletyczny, Głównym tema: 
tem obrad była sprawa zbliżających się mir 
strzosbw Polski w lekkoatletyce męskiej. 

Dotychczas wpłynęło 206 zgłoszeń z całej 
Poiski. Mistrzostwa te nabierają specjalnego 
znaczenia również i ze względu na 25-letni ju- 
biłeusz Stołecznego Okręgowego Związku 
Lekkoatletycznego Mistrzostwa rozgrywane 
będą w ciągu dwóch dni 12 i 18 bm. w War- 
szaąwie. (D) 


SKŁAD DRUŻYNY POLSKIEJ NA MECZ 
PIŁKARSKI Z RUMUNIĄ 

Wczoraj został ustałony skład reprezentacji 
piłkarskiej Polski na mecz z Rumunią. Barw 
Polski bronić będą: 

W bramce Brom. w obronie Barwiński i 
Flanek, w pomocy Jabłoński I. Parpan, Jabłoń. 
ski M, w ataku Giergiel, Gracz, Świcarz Kula- 
wik | Nowak. (D) 


taki, lecąc na wysokości 12.000 mtr. rozwijał- 
by szybkość większą od szybkości g.osu, bo 
1.600 km. na godzinę Przy takiej szybkości 
i wysokości siła tarcia powietrza o skrzyd a 
i kadłub rozgrzewałaby je do temperatury 
115 st. Celsjusza. Wątpimy jednak, by ten 
projekt tak fantastyczny predko został zrealize 
wany 

w każdym bądź razie postęp w lotnictwie 
jest ogromny i wprost rewelacyjny. Jeszcze w 
1939 roku największa szybkość osiągnięta 
przez samolot transportowy wynosiła 323 km. 
na godzinę, w roku ubiegłym rekord szybkości 
wzrósł do 467 km. a przewiduje się że w roku 
bieżącym statki stratosferyczne mając zasięg, 
przeszło 6.000 km. rozwiną szybkość 673 km 
na godzinę 

Nowoczesne lotnictwo posiada nieograni- 
czone możliwości transportowe i w miarę je- 
go rozrostu mogą się dość istotnie zmienić 
warunki naszego życia. 

Jeden z wybitnych uczonych Andre La- 
barthe w swych wizjach niedalekiej, wedug 
niego, przyszłości snuje projekty jak to każdej 
nocy i dnia z różnych lotnisk całego świata 
będzie startowało dziesiątki tysięcy pasaże- 
rów, aby na urlop, odpoczynek czy dla za'a- 
twienia spraw przenieść się z Ameryki do 
Rosji, z Australii do Anglii, z Chin do Hisz- 
panii i t. d. Nawet obszary arktyczne zostaną 
pokryte siecią nadziemnych stacji dla obsłu- 
giwania bezpośrednich i dlługodystansowych 
lotów. 

A jednak mimo niesłychanych osiągnięć 
nauki i techniki, proste na pozór pragnienie 
uskrzydlenia ludzi ciągle jeszcze nie postąpi'o 
naprzód. Ostatnio zajął się tą sprawą jeden z 
najsłynniejszych uczonych radzieckich czo- 
nek Akademii Nauk w Moskwie prof. Golu- 
biew, który poświęca wiele czasu na badanie 
lotu owadów i ptaków. Na podstawie obserwa 
cji, uczony wraz ze swymi współpracownika - 
mi dokonał w laboratorium aerodynamicznym 
Uniwersytetu moskiewskiego, wielu cieka- 
wych spostrzeżeń oraz opracował szereg do- 


k'adnych formuł dotyczących mechanizmów © 


napędzie skrzydłowym. 

Prof. Gołubiew twierdzi, że maleńkie sa- 
molociki bez motoru, poruszane siłą mięśni 
człowieka, są kwestią nie tak dalekiej przy- 
szłości, Człowiek zaopatrzony w skrzydla, nie 
będzie wzbijał się na bardzo znaczną wyso- 
kóść, ale w każdym razie będzie mógł szy- 
bować spokojnie w przestworzach, jak ptak, 
który pobudził ludzką fantazję i wskaza! czło 
wiekowi kierunek nieba. 

NOSIE CWE S ZI I" AA AES 


Program radiowy 
SOBOTA, DNIA 12 LIPCA 
6.00 Transmisja programu ogólnopolskiego, 
6.50 Program na dzień bieżący — Bde. 


6.57 Transmisja programu ogólnopolskiego. 
8.30 Muzyka poranna z płyt — Bdg. 8.55 Wia- 
domości miejscowe i ogłoszenia — Bdg. 


11.57 Transmisja programu ogólnopolskiego. 
13.10 Muzyka operetkowa, Orkiestra PR pod 
dyr. A. Rezlera, Halina Ottoczko i Witold Ko- 
cikowski — śpiew — Bdg., f. oglp. 14.00 Prze- 
gląd prasy pomorskiej — Bdg. 14.10 Muzyka 
ma dwa fortepiany Tadeusz Polański i Józef 
Rosławski — Bdg. 14.35 Rozmowa z radiostu= 
chaczami — Bdg. 14.40 Muzyka taneczna z plyt 
— Bdg. 1500 Transmisja pragramu ogókopol- 
skiego. 18.30 Wiadomości z Pomorza — Bdę. 
18.35 Koncert życzeń <= Bdg. 18.58 Transmisia 


| programu © *gólnopolskieg go 


MEETER AO ES PP | TERCET a A 


UNIEWAŻNIAM legitymację PPR książecz- 
kę wojskową, zaświadczenie repatriacyjne 
Tomaszewicz Józef zam. maj. Muchowice gm. 
Fałborz pow. Włocjawek: `” (315) 
—— nA W A 
|POTRZEBNA  rutynowana sekretarka dla 
Szkoły Przemysłowej. Zgłaszać się w Firmie 
MUHSAM, Włocławek Kościuszki 2. (316) 


ZAGUBIONO: Świadectwo tożsamości dwóch 
koni, wszelkie dokumenty gospodarskie, kwi- 
ty podatkowe i kontygentowe, dowody osobi- 
ste oraz okoo 15.000 2#. na nazwisko, Włady- 
sław, Jaranowski ur. 17. 6. 1902 r. zamieszkały 
w Nowej Turzy pow. lipnowski. (317) 


TOKARZY narzędziowych, ślusarzy wykwali- 
fikowanych. dnią Zjednoczone M'otow- 
nie Mechaniczne — Wiocławek ul. Kapitul- 
na nr. 4. (318) 


UNIEWAŻNIAM kartę rejestracyjną RKU 
Moszczyński Antoni zam. Topólka wieś To- 
rzewo pow. PORA: (319) 


A 


UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód na konia, 
Skibicki Hilary zamieszkaly w Adamowie, 
gm. Chrostkowo, pow. rypiński (wałach gnia- 
dy urodz. 1988 r. b-o wzrost około 165 cm.). 


UNIEWAŻNIAM legitymację służbową nr. 
4473 wydana przez Wojewódzką Komende M. 
O. w Bydgoszczy — Hołbecki Tadeusz 


Gi | 


UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód na konia 
Skibicki Hilary zamieszkały w Adamowie, 
gm. Chrostkowo, pow. rypiński (wałach gnia- 
dy urodz. 1938 r. b-o wzrost około 165 cm.). 
(7091 
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SPÓŁDZIELNIA PRACY DEKARZY 
z odp. ndz. 
w Bydgoszczy Śniadeckich 4, Tel. 11-98 


jedyna na terenie Pomorza 


wykonuje wszelkie prace dekarskie. 
711 


KOMUNIKAT 


Fundusz Aprowizacyjny Oddział w To- 
runiu podaje do wiadomości, że z dniem 
15. VII. 1947 r. obowiązują na terenie wo- 
jewództwa pomorskiego w akcji wiązanej 
następujące ceny na zboże; placone rolni- 
kowi przez aparat handlowy: 

zł. 2.400 za 100 kg 
„ 8.600 „ 100 
„ 2400 „ 100 
„ 2500 „ 100 

Marża zatobkowa dla aparatu han- 
dlowego wynosi przy życie, jęczmieniu i 
owsie æ. 200, a przy pszenicy zl. 300 na 
100 kg 4 

Relacja artykułów przemysłowych po- 
zostaje bez zmian. (710) 


